Prenumerata. i 

W Warszawie: rocznie rs, 6, 
*półrocznie rs. 3, kwartalnie rs. 1 FEB 

; for. 50, miesięcznie kop. 50. Za od- § 
noszenie do domu dopłaea się kop. 

- 5 miesięcznie. Numer pojedyńczy 


op. 5. 7 
st j Na rowincji i w Ges.: rocz- & ; 
| -niers.9,półroczniers. 4 k. 50, kwar- 2 
talnie rs. 2 kop. 25, za Z miesiące 
w tym samym kwartałe rs. 1 k. 
750, za 2 miesiące w eddzielnych 
kwartałach rs. 2, miesięcznie rs. 1. 


karmelitów) na Krakowskiem-Przedmieściu. 
/ Treścią kazania, jakie wypowie profesor semi- 
narjum Jks. Niewiarowski, będzie: „Nauka i praca*. 
w. Benedykt patrjacha zakonników zachodnich 
urodził się w Nursji w kraju sabinów. Matka jego 
„przypłaciła życiem powicie bliźniąt Benedykta i 
Scholastyki. Wysłany na nauki do Rzymu, : obrzy- 
dził sobie świat zepsuty tak, że zaledwie mając lat 13 
udał się na pustynię służyć jedynie Bogu. W głębi 
puszczy Subiaco był klasztor samotnych zakonni- 
ków. Jeden z nich Roman dał Benedyktowi sukien- 
kę zakonną i tenże poszedł dalej między skały; 
wreszcie znalazł głęboką a ciasna pieczarę u spo- 
du wzgórza. Tu przebył trzy lata, jedząc tylko 
chleb, który mu Roman spuszczał. w koszyku. Tak 
byłby i dalej pędził życie gdyby go Bóg nie posta- 
„nowił ukazać światu jako wzór najwyższej enoty. 
Odkryto jego pieczarę. Przybywano do niego z ró- 
żnych okolic, a on nauczał i wskazywał drogę do- 
skonałości i zbawienia. Z czasem wybrany został 
na opata, klasztoru w Vieevare, zkąd zniechęcony 
niesfornością zakonników, wrócił do swego ustronia. 
Gdy na puszczy słynął cudami, . tylu pobożnych 
gromadziło się do niego, że ufundował 12 klaszto- 
rów. Ztąd udał się na górę Kassynu, gdzie w r. 529 
założył sławny klasztor i ułożył regułę swego zako- 
nu. Czując bliski zgon, Benedykt kazał się za- 
nieść do kościoła i przyjął Komunję świętą, a da- 
'jąc uczniom swym przestrogi, wsparty na nich, 
„wśród modłów Bogu ducha oddał w r. 543. Zakon 
i św. Benedykta liczył do kilku tysięcy opactw.: Sła- 


kie, na Łysej górze, w Mogilnie, Czerwińsku Tro- 
kach na Litwie, Horodyszczu, w pińskiem i t. d. 

` Wielu bardzo świętych wyznawców, męczenników, 
papieżów, biskupów, teoiogów i wogóle uczonych 
wyszło ze skoły św. Benedykta. 


Przegląd polityczny. 


« Austrjacka rada państwa zajętą jest od piątku 
obradami nad reformą ustawy wyborczej. Deputo- 
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tDsatszy ciąg. — Patrz M 63.). 

„— Jakże nie!... Jej królewska mość zniemką vie- 
bie żenić chciała i nie ożeniła... Nie chciałeś, woli 
twojej zadość się stało... Wolno ci oglądać się, szu- 
kać, starać... 

Janek westchnął. i 
~ — Mnie zaś—ciągnął królewicz—nie wolno... Dla 
myśli moich, pragnień i oczów kierunek naznaczo- 
ny z góry, i muszę o tem myśleć, tego chcieć i na to 
patrzeć, co mi nakazanem jest... Gdyby tę niemkę, 
od którejeś się wykręciłsłowem jednem,sprowadzo- 
no nie dla ciebie, ale dla mnie, nie pomogłoby mito, 
żem przecie i ja szlachcic... 

— 0! mój królewiczu...—odezwał się Janek, wzru- 
szony tonem jakim wyrazy powyższe wymówione z0- 
stały. |. i 
; a Wiesz co mi dogłowy niekiedy przychodzi ?...— 
podchwycił Zygmunt-August. || 

— Wyzwolić się... —odpowiedział zapytany. 

— Uciec po prostu... i i i 

— Ach!...— wydał Janek przerażenia prawie wy- 
krzyk mimowolny. 


— Ale nie na zawsze i nawet nie na bardzo dlu- 


Ogłoszenia i prenu 


‘wne były u nas opactwa: sieciechowskie, tyniec-- 


Wschód słońca o godzinie 
Zachód 
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g0..-—-odizekł młody książę tonem uspakajającym— 
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6 minut 5. 
6 11. 
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ROK SŻEŚĆDZIESIĄTY DRUGI 


Rękopisma nadsyłane do Redakcji nie zwracają się. 
merata przyjmują się w kantorze Kusjera Warszawskiego codziennie od 
godz. 9-tej rano do 6-tej wieczorem, w niedziele i święta od godz. 11-tej do 1-ej w południe. 


Długość dnia godzin 12 minut 9. 
4 


Ogłoszenia. ` 


Reklamy: za jeden wiersz gar- 
montowy pierwszy raz 25 kop., kar 
¿dy następny raz 20 kop—Mekro- 
logja: za jeden wiersz-15 kop.— 
Zwyczajne ogłoszenia: za jeden 
wiersz drobnego pisma lub też jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop., ka- 
żdy następny raz 8 kop. — Małe 
ogłoszenia: za jeden wyraz pierw- 
"szy raz 2 kop., każdy następny raz 
1'/, kop. — Z wyjątkiem ogłoszeń 
do „Nekrologji*, wszelkie inne 

głoszenia muszą być z dnia na 
dzień podawane. 

Sobota: ZWIASTOWANIE N. M. P.—Treneusza. 
Niedziela: š$. Ludgiera Biskupa. 
Poniedziałek: 68, Ruperta i Alksandra żoł. 
Wtorek: śś. Syksta P. i Doroteusza. 
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| nen Manns, jak mówią w Niemczech, nimbem 
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poli- 
tycznej sprawiedliwości i bezinteresownej pieczoło- 
witości około dobra warstw niższych; ale to jeszcze 
niedosyć złego. Przez dopuszczenie do prawa głosu 
przy wyborach pięciogullenowych wyborców obda- 
rza się politycznem równouprawnieniem przeważnie 
mieszkańców miasteczek i gmin wiejskich, a więe 
takich, którzy pozostają pod zawsze silnym jeszcze 
wpływem duchowieństwa, tudzież szlachty feodal- 
nej. ; 

Są więc widoki, że owych uprawnićsię mających 
100,000 nowych wyborców przeważna część głoso- 
wać będzie na kandydatów autonomicznych i kon- 
serwatywnych, zaciągniętych do liberalnego słowni- 
ka pod rubrykę: feodal-clerical. 

Poczucie grożącego skompromitowania się wobec. 
ludności niższej i wobec idei liberalizmu zmusiło 
w końcu lewieę centralistyczną do przyjęcia wnio- 
sku dep. Lienbachera; zarazem jednak dodali od 
siebie poprawkę, aby pomnożyć odpowiednio liczbę 
posłów wiedeńskich, tudzież wydzielić z miejskich 
okręgów przedmieścia, które z biegiem czasu pou- 


| rastały w gminy liczące po 50—60,000 mieszkań- 


ców. Na to odpowiedziała prawica, że w razie u- 
względnienia słusznych zresztą życzeń Wiednia po- 
trzebaby zwiększyć także liczbę posłów z wielu 
miast prowinejonalnych w stosunku do przyrostu. 
ludności a tem samem naruszyć organizację dzisiej. | 
szą rady państwa, która liczy 353 deputowanych.: 
Ani rząd, ani prawica nie sądza, aby chwila obecna 
odpowiednią była do zasadniczej modyfikacji ustro- 
ju dzisiejszego parlamentu austrjackiego. 

Wnioski Zeithammera i Lienbachera odnoszą się 
tylko do zmiany ordynacji wyborczej, wniosek zaś 
lewicy sięgnąłby dalej bo do samej podstawy, na 
której opartym jest ustrój dzisiejszy reprezentacji 
ji w jej połowie przedlitawskiej, ; 

Dlatego komisja podzieliła się na większość i 
mniejszość. Nad obu sprawozdaniami toczy się od 
piątku w wiedeńskiej radzie państwa gorąca roz- 
prawa, w której szermierzą najcelniejsi mówcy 
izby; ze strony prawej: hr. Henryk Clam Martinie, 
dr Rieger, Hausner i hr. Hohenwarth, z lewej były 
minister Chlumetzky, hr. Wurmbrand, dr Menger, 
dr Herbst i inni. Przyjęcie wniosków większości, 


O nie!... Pragnąłbym jenospróbować... z przed oczów 
się usunąć... 

— Na tydzień?... 

— Ph... Na miesięcy kilka... 

— Ah..— zawołał Janek uradowany. —W razie 
takim możnaby chyba... możnaby... usunąć się do... 
dO a ; 

Wahał się z wymówieniem wyrazu, który na ję- 
zyku mu wisiał. 

— Dokąd?..— zapytał Zygmunt August. 

— Do... Franeji...— odpowiedział Janek rezolu- 
tnie, i natychmiast, na objekcję ze strony królewi- 
cza nie czekając, począł: przedstawiać korzyści 
wszelakie, jakie ma do głowy wycieczka ta nasu- 
wała. Przyjażń z Francją; przymierze zaczepno-od- 
porne; pohammowarie cesarstwa; wszystko to wyło- 
żył krótko, ale dosadnie, czerpiąc argumenta czę- 
šcią we wspomnieniach, jakie mu francuz zostawił, 
częścią we wiadomościach, dochodzących do Pul- 
ski o walce pomiędzy Karolem V a Franciszkiem I, 
częścią w sympatji, jaką walka ta dla króla francu- 
skiego w Polsce wzbudzała. 

Królewicz słuchał z zajęciem i uwagą. 

— Gdybyś się wasza książęca mość na dworze 
francuskim niespodzianie zjawił: cóżby to było za 
zdziwienie!... co za radość!... jakbyś tam sobie przez 
to i króla i królowę i dzieci 1ch i senatorów i stan 
rycerski ujał!... A przytem, kto wie... 

Tu się zatrzymał i zająknął. - 

— (0?...— zapytał królewicz. 

— Kto wie... czy nie znałazłaby się tam księ- 
żniezka jaka... Ach! mości książę, gdybyś wasza 
książęca mość zaślubić mógł królewnę nie rzymską, 
ale francuską, jakby to się postać rzeczy zmieniła!... 


KK ZOZ OZ 


Ach!... Kto wie, czyby się dla waszej książęcej mo. 
ści księżniczka nie znalazła... O Boże!... , 
Myśl ta Jankowi podobała się niezmiernie. Za- 
chwycił się nią. 

— Księżniezką Małgorzata...— bąknął Zygmunt 
August półgłosem. 

‘=-= O! znalazłaby się napewne, gdybyś się jeno 
wasza książęca mość zgłosił osobiście, zrazu inco- 
gnito, po rycersku, z przyłbicą spuszczoną i z go- 
dłem osłoniętem, następnie zaś, dając się poznać: 
„Jestem ten a ten*... 

— Zupełnie tak jak w romansie rycerskim...— 
zauważył królewicz, tonem lekko ironją nacecho« 
wanym... 

— Byłoby to i pięknie i... ; 

— (o do piękności ani słowa...— przerwał ksią- 
że.—Ale nie bierzesz nauwagę, naprzód, odległości, 
jakąby przebyć należało, zanimbyśmy się do granie 
Francji dostali, następnie przeszkód, z Jakiemiby- 
śmy się spotkali, przejeżdżając przez posiadłości 
cesarskie, w końcu tego, że wybryk podobny król 
jegomość opłacićby mógł... życiem... 

Janek, który na objekcje inne miał w pogotowiu 
odpowiedzi kilka, zbijających je w zupełności, na 
wyraz ostatni nie znalazł odpowiedzi żadnej. Za- 
milkł i po chwili westchnął z cicha. Naprędce prze- 
zeń zbudowane rusztowanie runęło odrazu. W rze- 
czy samej, król stary i skołatany nie przeżyć mógł 
wybryku podobnego. Był to wzgląd ważny, zapo- 
mnienie o którym zawstydziło Janka i wskazało g0 
na milczenie, które, po upływie chwil kilku przer-. 
wał Zygmunt August. 

— Wszakże— zaczął od zamiaru ucieczki nie 
odstępuję, ułożę ją atoli w sposób taki, ażeby nie 
zranić serca króla jegomości... Czy nie ma on zmar- 


zawierających reformy proponowane przez Zeitham= 
mera i Lienbachera jest zapewnionem. Hr. Taafe 
w oświadczeniu, danem d. 18 b. m., stanął po ich 
stronie w imienin rządu. © r Ę 
Dzisiaj we francuskiej izbie deputownnych roz- 
strzygają się losy Leona Saya, a może i całego ga- 
binetu Freycineta. Dzisiaj bowiem izba wybiera ko- 
misję budżetową, a jeżeli koalicja unji republikań- 
' skiej z obu frakcjami skrajnemi zdoła przeprowa- 
dzić większość po swojej myśli, natenczas upadnie 
projekt budżetu, wypracowany przez Saya na pod- 
stawie układu zawartego z sześciu wielkiemi kom- 
panjami kolejowemi, które dostarczyć mają w roku 
1883 funduszu na wielkie budowle, zawarte w pro- 
gramie Freycineta, za cenę gwarancji, że przez na- 
stępnych lat 15 państwo nie zakupi przymusowo 
ich linij dzisiejszych, tudzież zbudować się przez 
nie mających. Z budżetem zaś upadnie i autor jego, 
Leon Say. Na czwartkowej radzie ministrów Frey- 
cinet podniósł kwestję, iż odrzucenie układu z kole- 
jami nie powinno zachwiewać losami samegoż bud- 
żetu, który można będzie oprzeć na innej operacji 
finansowej i że ustąpienie Leona Saya nie powinno 
wiązać solidarnie całego gabinetu. Większość mi- 
nistrów podzieliła zdanie Freycineta i uchwaliła, że 
gabinet nie powinien podawać się do dymisji zbio- 
rowo; za zdaniem przeciwnem Saya głosowali tylko 
Jaurćsguiberry, Humbert i de Mahy. 

Senat francuski uchwalił d. 18 b. m. artykuł 10 
prawa o przymusowem wychowaniu elementarnem, 
odrzucając znowu wiekszością 179 głosów przeciw 
91 wniosek Baragnona, aby prawo nie zmuszało ro- 
dziców do posyłania dzieci do szkoły, którą uważa- 
ja za ateistyczną. 

Trikupis rozwinął d. 16 b. m. program nowego 
gabinetu w izbie ateńskiej. Nowy kierownik nawy 
greckiej okazał się wielce wojowniczym; nie ząwa- 
hał się wprost oświadczyć, że dzisiejsza granica 
Grecji nie zadawala słusznych żądań kraju i że Epir, 
podobnie jak Tessalja, powinien zostać wcielonym 
do Grecji. Dlatego Trikupis nie tai przed izbą, że 
odwołanie się do siły zbrojnej może okazać się 
w niedalekiej przyszłości koniecznem. Mowa ta do- 
starczy zapewne wątku do dyplomatycznych kolizyj. 


Tanio yydanniobna 1 kolporkrka, 


Według Jana Amborskiego. 


Macierz polska nakoniec żyć zaczyna; niezadługo 
ukażą się jej wydawnictwa powołane do szerzenia 
światła wśród ludu, co skłania nas do wypowiedze- 
nia kilku słów o tanich wydawnictwach i urządze- 
niu kolporterki. 

Wydać tanią książkę, to dopiero czwarta część 
. zadania, jakie ma do spełnienia towarzystwo sze- 
rzące oświatę i moralność między ludem miejskim 
i wiejskim, gdyż należy prócz tego zmusić ten lud 


twień i bez tego?... Owóż, obmyśliłem rzeez taką: 
ucieknę... za wiedzą jego królewskiej mości... 

— APM..— wydał Janek okrzyk półzdziwienia, 
półzapytania. 
* — No?..— odezwał się królewicz, 

— Nie będzie to ucieczka... 

— Będzie... Wyjazd dokona się po za wiedzą i 
wolą królowej matki... U króla jegomości, pod za- 
strzeżeniem tajemnicy, wyproszę sobie pozwolenie 
wydalenia się na czas jakiś na Litwę, do Wilna... 
Zamiast do Paryża, do Wilna, mój kochany... Przy- 
zwolenia ojcowskiego z góry jestem pewny: jestem 
przecie litewskim wielkim księciem, panem Litwy 
dziedzicznym, pokazującym się litwinom rzadko i 
nie inaczej, jak w towarzystwie królowej jejmo- 
ści... Królowi jegomości podoba się to, że chcę im 
pokazać się sam... Pojadęi, gdy raz się do Wilna 
dostanę, potrafię powrót zwlekać i wesele z arcy- 
księżniczką ad calendas graecas odkładać... W Wil- 
nie ani dworu, ani fraucymeru królowej matki nie- 
ma: Tarnowscy, Maciejowscy, stany sejmujące nie 
będą miały zgoła racji ponaglać mnie do zawiera- 
nia co rychlej ślubów małżeńskich... Co się prze- 
wlecze, to, kto wie, czy nie uciecze; tymczasem zaś 
zyskam swobody trochę, wyrwę się z powietrza tu- 
tejszego, które dusznem być zaczyna, dostanę się 
w lasy, sdzie zamiast pieni trubadarów w uszach 
mi zabr m , rogu łowieckie, popatrzę na litwinki... 
Ot... Chies: ze mną?...— zapytał w końcu. 

— Jeżeli tylko wasza książęca mość wziąć mnie 
że sobą raczy... 

— Czynić, niestety! potrzeba nie to co się chce, 
ale to co można... O! i ja bym do Paryża rad... Ale... 
ah..! Otóż by wrzawa powstała!... Nie wrzawa mnie 
jednak obchodzi, ale... ojciec... Wybieraj się więc 
Janku do Wilna... 


| 
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La '2 w 
„do czytania 1 to właśnie stanowi owe trzy czwarte 
części pracy. 3 
Nie taimy bynajmniej, że zmusić lud do czytania 
nie przychodzi zbyt łatwo. ` 
Myli się ten strasznie kto sądzi, że dość książe- 
czki rozdać, aby zapewnić sobie koło czytelników: 
darowanemu koniowi nie zaglądają w zęby, jak 
mówi nasze przysłowie, a do darowanej książki nie 
zagląda się wcale. Za książkę trzeba sobie kazać 
zapłacić, niechby tylko grosz jeden, ale ten grosz 
trzeba wziąć koniecznie. Każdy w ogóle, wieśniak 
nasz zaś w szczególności, nie lubi szkody ponosić i 
poniesioną stratę chee sobie wynagrodzić, choćby 
w najdrobniejszej części. 
Książka obecnie dla naszego wieśniaka to rzecz 
zbytku najczęściej, często rzecz całkiem bezużyte- 
czna, na którą nierad wydaje pieniądze. Zmuszony 
do kupienia książki, bierze do ręki ów nieszczęśli- 
wy druk, na który z żalem wydawał pieniądze i 
mówiące sobie w duchu: „trzebaż zobaczyć za coja 
zapłaciłem“... zaczyna przebiegać książeczkę oczy- 
ma. Jeżeli rzecz dobra i zręcznie napisana, biedna 
ofiara cywilizacji czyta ją od deski do deski, intere- 
suje się treścią i za drugim razem łatwiej da się 
skusić do kupna, chętniej zajrzy do środka i— oto 
czytelnik stworzony... : 
Czytelnika bowiem stworzyć trzeba i to mimo je- 
go woli; może się nam wydać to trochę dziwnem a 
jednak tak jest, nieinaczej. Dobrze zrozumieli to 
kolporterzy i przemysłowcy francuscy, którzy cier- 
pliwością pokonywują chciwość, lenistwo i upór 
en wiedząc, że cała sztuka, sprzedaży po- 
ega na tem: kto kogo przetrzyma. Scigają oni dó- 
póty opornego, dopóty dręczą go i nudzą, dopokąd 
nie zrobią z niego czytelnika; takim sposobem sprze- 
dają oni książki a raczej wbijają (on colle) zamo- 
żniejszym, jednosusowe zaś dzienniczki najniższym 
warstwom swego społeczeństwa. 
Myliłby się bardzo, ktoby sądził, że francuz z na- 
tury jest chciwym wiedzy i że się rodzi już czytel- 
nikiem. Chłop irancuski jest oszezędny, pracowity, 
lubi grosz i chciwie go zbiera. Nad każdym wyda- 
tkiem choćby jednosusowym zastanawia się on głę- 
boko i dla tego to można mu dziesięć razy z kolei 
odawać dzienniczek, zachęcać w przeróżny sposób 
1 nie skłonić go do kupna. Łatwiejsza sprawa z je- 
go żoną. Dość zaciekawić ją wiadomością 0 sposo- 
bie łatwym zarobkowania przez rozwój jakiejś czę- 
ści gospodarstwa domowego, feljetonem przerwa- 
nym w najbardziej zajmującem miejscu, aby poczci- 
wa wieśniaczka z niecierpliwością czekała nastę- 
pnego numeru, aby dziennik zwolna wślznął się do 
jej chaty, a za nim z czasem egzemplarz jakiejś 
książeczki Bibliothćque nationale lub wydawnictwo 
Mame'a. 
Ten sam sposób mógłby być unas z powodze- 
niem stosowany tem bardziej, że wieśniak nasz ła- 
twiej da się nakłonić do kupna książeczki niż fran- 
cuski. 
Książki przeznaczone dla ludu winny być tanie: 
cena ich nie powinna przenosić ja kichś sześciu gro- 


— Na kiedy?... 

— Na jutro... Obudź mnie jeno rano... Król jego- 
mość wstaje równo z dnia świtaniem: będę miał 
ezas rozmówić się z nim i mil kilka upalić, zanim 
się królowa jejmość spostrzeże... 


ROZDZIAŁ XVII. 


Z którego domyślić się można, że bańka mydlana do 
rozmaitego się użytku nadaje. 
Nazajutrz Zygmunt Stary zaledwie się umył 
i wdział na siebie okrycie, w którem ranek spędzać 
zwykł, gdy do niego, nie zapowiadając się zgoła, 
królewicz wpadł. Król szedł właśnie do klęcznika, 
zamierzając odmówić modły poranne, których nie 
zaniedbywał nigdy i raz zaczętych nie przerywał 
dla spraw ważniejszych. Sprawę z Bogiem uważał 
za najważniejszą pomiędzy najważniejszemi. Szedł 
więc, nogami w obuwiu futrzanem po kobiercu su- 
wając, kiedy naraz stanął niby wkopany. Na sędzi- 
wem obliczu jego odmalowało się zdziwienie, połą- 
czone z uśmiechem, oznaczającym miłość rodziciel- 
ską, na widok młodzieńca urodziwego, który się 
doń zbliżył i, nachyhiwszy się, uszanowania pełen 
pocałunek na ręku jego złożył. 
— Tak rano!... — przemówił król.—Czy oglądać 
chcesz słońce wschodzące?... 
A] Chcę, żeby mnie słońce w podróży ogłą- 
ało... 
— W podróży?... Czy się dokąd wybiera królowa 
jejmość?... 
— Wezora późno rozszedłem się z królową matką 
i nie słyszałem, ażeby zamiar podróżny powzięła... 
Zamiar to mój, mój własny, o którym wiadomość 
tobie jeno udzielam, królu i ojcze, z tem że takowy 
do skutku doprowadzę, jeżeli mi najłaskawiej po- 
zwolenia udzielić raczysz.» 


| 


, garzy, antykwarjuszów itd. 


ÅO a_n na v DAR a LE LÓD LF 


szy, choćby sprzedaż w początkach dokonywana 
by a ze stratą, gdyż lepiej dokładać ciagle, niż, żę 
by stosy wydawnictw pleśniały po kątach u księj 


Rzecz prosta, że takie wydawnictwa w początkach] 
mogą podejmować tylko ludzie lub stowarzyszenią| 
którym o korzyść ludu a nie o własny zysk idzie, 

Co do treści, książki te powinny poruszać i roz. 
bierać najważniejsze interesa ludu w prostych i ją. 
snych wyrazach; wskazywać jak ma wieśniak po- 
stępować, aby odnosił korzyść nietylko moralną aję 
1 materj alną. | 

Na ten ostatni punkt kładziemy szezególny nau 
cisk, przemawiając bowiem do wieśniaka tylko w ix 
mię interesów moralnych, daleko nie zajdziemy, 
gdyż jego przekonywują stokroć więcej namacalnę 
korzyści, niż naukii kazania. Przedewszystkiem ną. 
leży go zainteresować, wskazać mu uczciwą mą. 
terjalną korzyść, przekonać go, że postąpiwszy we. 
dług wskazówek książeczki zyska choć kilka gro: 
szy, jak mu to w książce obiecano, a wieśniak nam 
uwierzy i następnie z chęcią brać będzie książeczki 
do ręki. Tym sposobem zwolna w duszę jeg 
wsiąkać będą żasady moralne, któremi winna tchnąć 
cała książeczka i wieśniak ani domyślać się będzię, 
że najważniejszy według jego pojęcia przedmiot. 
książeczki był tylko przynętą, cukrem okrywają- 
cym ziarno mające przynieść mu zdrowie moralne, 
później dopiero, gdy przywyknie już do czytania, 
można przejść do czysto moralnych interesów, prze. 
dewszystkiem jednak należy uderzyć w stronę mą 
terjalną. z 

Taniość więc ipraktyczna treść książki są jednym 
z warunków powodzenia wydawnietw dla ludu, a zą- 
tem i sprzedaży. b 

Z kolei rzeczy wypada nam mówić o kolporterce, 
która powinna się zastosować do miejscowych wa: 
runków, jeżeli ma być pożyteczną tak dla jednej, 
jak i dla drugiej strony. 

Przedewszystkiem zaznaczyć musimy, iż kolpor 
terzy powinni być miejscowi, raz że kolporterka 
u nas nie jest w stanie dotychczas zapewnić tak |. 
wielkich zysków, aby z nich mógł się utrzymać kol 
porter jeżdżący od wsi do wsi, od miasta do miasta. 
własnym wózkiem, powtóre że kolporter stały le- 
piej zna miejscowe stosunki i lepiej takowe może 
wyzyskać. "BN 
Kolporterzy tacy powinni być nietylko w mia 
stach ale i w każdej wioszczynie, doczego potrzeba 
aby organizacja kolporterki opierała się na aji 
tach i właściwych Kolborłałach: RZA 

Ajentami lub, żeby drażliwych u nas ludzi nie 
obrazić, protektorami czyli lonkañ wspierający: 
mi byliby ci, którzyby: 1) bezpłatnie utrzymywali 
u siebie składy tanich wydawnictw; 2) zajmowali 
się wyszukiwaniem w miejscu zamieszkania miej. 
scowych kolporterów; 3) sprzedawali im lub powie: 
rzali na kredyt wydawnictwa i 4) odsyłali zarządo- 
wi towarzystwa pieniądze. A 
Obowiązki te mogliby przyjąć na. siebie 
steczkąch: lekarz, 


a 


; | 
w . mia- 
adwokat, profesor, aptekarz, 


— A matka?... 

— Matka o tem nie wie nie... u 

— Jakże więc?...— zapytał Zygmunt tonem, nie 

znąmionującym niezadowolnienia wielkiego. 

— Uciec jej chcę... Paf: 

— 0?... No proszę... Zmartwisz ją... 

— Sprawię jej królewskiej mości niespodziankę, 

która ją ubawi w końcu... 

— Jeżeli ubawi, to dobrze... Jeżeli nie ubawi je- 

dnak, kweres będzie... 

— Jakby się ubawić nie miała, gdy dowie się 

w końcu, żem od towarzystwa wytwornego i deli- 

katnego, jakiem mnie otaczać raczy, uciekł na Lis 

twę... 

— Aż na Litwę więcochota pędzi waszmości?...— 

odezwał się król, a w tonie odezwania się jego czuć 

się dawało uznanie. 

— Będą mi tam radzi, zdaje się... 

— Hm... hm?... Zdaje się... Rzecz jednak w tem. 

czy radą będzie matka ?... 4 

— Miałażby nie rada być temu, że się przewie: 

trze trochę i odświeżę!... 

„, — Pogniewać się gotowa... | 

— Ach! przeproszę... Ręce ucałuję, do kolan się 

pokłonię, do nóg upadnę i przebaczenie wybła* 
AIM... go 

7 — Jeżelis przebaczenia matki pewny, w razie 

takim... co do mnie... 

— Pozwalasz mi uciec, wasza królewska mość?... 

Zygmunt zamyślił się na chwilę i, po namyśle, 

odpowiedział: 

— Nie wiem, co na to powiedzą senatorowie... 

Gdy się dowiedzą, żem na Litwie: czy będą co 

przeciwko temu mieli?... 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


_ pocztmistrz lub inny energiczny członek „Macie- 


-. rzy”; na wsiach: proboszez, nauczyciel, organista, 


rządca, ekonom, obywatel a szezególnie panie, 
przez które najwięcej dałoby się zrobić, gdyby tyl- 
ko zechciały zająć się serdecznie ta sprawą. 

Na koiporterów możnaby wybrać kramarzy wszel- 
“kiego rodzaju, sprzedających nici, igły, tasiemki, 
obrazki, korzenne towary i t. p.; wędrujący krama- 
rze mogliby być bardzo użytecznymi; na wsiach zaś 
"kolporterami może być służba dworska, dalej kar- 
_czmarze. katolicy, wreszcie sami włościanie inteli- 
geatniejsi. : 

Przy takiem urządzeniu kolporterki dostarczanie 
“wydawnictw en gros skladom głównym mniejby 
kosztowało, niż rozwożenie ich koniem i wózkiem, 
rozsyłka do wsi prawie nie lub wcale nieby nie ko- 
sztowała, bo mogłaby się uskuteczniać przy okazji; 
tym sposobem koszta transportu dałyby się ziedu- 
kować do minimum, co jest rzeczą bardzo ważną. 
` Manipulacja mniej więcej byłaby, taka. Wycho- 
dzi książeczka wydana przez towarzystwo, które 
„rozsyła ją członkom, utrzymującym składy główne. 
‘Ci rozprzedają za gotówkę lub na kredyt swym 
kolporterom. Książeczki powinny się sprzedawać 
"po cenie;kosztu; przypuśćmy że egzemplarz kosztu- 
je sześć groszy, z tego towarzystwo pobiera tylko 
„połowę, druga pokrywa fundusz towarzystwa. Owe 
trzy grosze pozostałe ze sprzedaży otrzymuje kol- 
„porter, który powinien mieć zawsze 50'/, zarobku, 
co skłoni kolportera do wciskania broszurek na 
każdym kroku. 

W takich zarysach przedstawia się projekt orga- 
„pizacji kolporterji u nas. Nie taimy, iż wytworzenie 
podobnej organizacji połączonem jest z trudnościa- 
mi, ale gdyby się na trudności tylko zwracało uwa- 
ge, nicby się na Midons nie zrobiło. Do pokonania 
„ieh- potrzeba nieco dobrej woli i wytrwałości, której 
niestety! najczęściej nam brakuje. i i 

. Czyż się jednak nigdy nie nauczymy tej cnoty? 

Wybór ludzi jest tu wszystkiem—wybórzaś miej- 
scowych: kolporterów, wędrownych lub osiadłych 
kramarzy należy powierzyć kierownikom składów 
centralnych, którzy, znając miejscowe stosunki, 
o każdym najlepsze będą mieli wiadomości i najod- 
powiedniej postąpią. 455 R 

Tak urządzona kolporterka może dobrze spełniać 
swoje zadanie i: lnd : nasz «w. przeciągu lat kilku 
przyuczyć do czytania. i 


——a 


KRONIKA LWOWSKA. 


(Niech się schowa Afryka. — Materja} nietknięty przez poe- 
tów. — Lwów i ś.p. Kartagina. — Poranki, odczyty, teatra 
„amatorskie i nieamatorskie, koncerty. — Strakosz i jego 
lwowski pogromca. — Rywalizacja dwóch szkół dna. 
jaca jedną szkołę —Słówko o pożyteczności płodozmianu.) 


Czego wy też moi państwo chcecie od Lwowa? ; 

Czy jest gdziekolwiek indziej gród stołeczny, którego 
mieszkańcy doznawaliby takiej jak. my teraz rozkoszy? 
- Wątpię bardzo, bo wiem, że w innych miastach zbie- 
rają składki, urządzają odczyty, gromadzą fundusze, pła- 
'eą po tysiącu rubli od głowy, kupują okręta, wybierają 
Isię w długa podróż, narażają na afrykańską spiekę i na 
wymordowanie przez tuaregów, ażeby módz pełną pier- 
sią wciągać w płuca piasek Sahary, a my bez tuaregów, 
'bez spieki, bez podróży, bez fatygi i co najważniejsza, 
ibez kosztów oddychamy prawdziwem saharyjskim pia- 
skiem już od dni kilky. 
. A zawdzięczamy tę iście afrykańską przyjemność, wol- 
ha od przymieszki różnych afrykańskich nieprzyjemno- 
‘sci, błogiemu systemowi porządkowania miasta, który 
‘tutaj, ku pożytkowi miast innych, niech mi wolno będzie 
chociaż w kilku słowach opisać. -. ] 

Ponieważ Lwów leży w kotlinie ze wszystkich stron 
otoczonej wzgórzami, niby na samem dnie filiżanki, któ- 
rej uszko stanowi Wysoki Zamek z kopcem lubelskim, 
łażeby zatem miasto nie było pozbawionem rozkoszy ste- 
owych tumanów, mogących pod względem nieprzejrzy- 
stości rywalizować z mgłą, londyńska, postanowiono 


wszystkie ulice, przedmiejskie prowadzące pod górę. 


utrzymywać w tym błogim stanie, w jakim były za cza- 
sów Adama a.przynajmniej owego Mae-Adama, który ku 
wytępieniu ludzkości suchotami makadamizację wyna- 
lazł. Na tych ulicach naturalnie tworzą sig oceany 
błota, które z czasem gęstnieje i w tym stanie zgęstnia- 
łym zmiata się na kupy, Kupy takie zostawiają się na 
miejscu przez tydzień, dwa tygodnie, czasami dłużej, aby 
je wiatr osuszył i lżejszemi do wywozu uczynił. Z tych 
to kup wiatr osuszacz czerpie materjał do zawieruch, 
o których mogą mieć pojęcie tylko ci, co brali udział 
w-wyprawie pułkownika Flattersa, a nie będą mieli wyo- 
brażenia ci, co nie zajrzą do naszego miasta albo nie wy- 
biora się do Afryki z panem Szole-Rogozińskim. 

x Widoku tych tumanów człowiek zwyczajny, tak zwa- 
ny tu technicznie przeciętny Iwowianin, na żaden sposób 


wnieść nie może i wobec ich majestatu zasłania sobie pro- 


graża zagładą. 


"zaicznie oczy ręką albo’ chustką od nosa. ` Nie w tem | 


dziwnego! Tylko orłom wolno patrzeć bezkarnie w słoń- 
ce, a w lwowskiem powietrzu podczas wiatru tylko tym, 


-którzy noszą okulary lub gęstemi welonami twarz zasła- 


niają. 

Że dotychczas wspaniałe te zjawiska chmur nieprzej- 
rzanych, wzbijających się z przedmieść i zsypujacych 
miałkim piaskiem na śródmieście, nie znalazły swojego 
wieszcza, że tylko „łączność i Zgoda“ przez! usta. swo- 
ich prowodyrów prozą nad niemi się zachwyca i zwartym 
szeregiem stawia czoło zaciągnięciu pożyczki, któraby 
przez wybrukowanie ulic przedmiejskich, dotychczas bez 
wyjatku makadamizowanych, tamę tym fenomenom po- 
łożyła, jest to. zaprawdę: niedarowanym grzechem na- 
szych lwowskich poetów, którzy w zgodnem sąsiedztwie 
na ostatnich kartkach drugiego wydania; Antologji pol- 
skiej“ figurują. Miały stepy ukraińskie swego piewcę 
w Bohdanie Zaleskim, którego '80-tą rocznicę urodzin 


właśnie jutro obchodzimy, dlaczegoż nie maja go dotych- 


czas Stepy. lwowskie, tak. troskliwie przez opiekuńczą 
władzę miejską, pielęgnowane? , A jeżeli te stepy mają 
być opiewane przez kogo, . to:opiewane być winny przez 
poetów żyjącego dziś pokolenia, bo na przyszłość Lwów 
znajduje się wobec strasznej alternatywy, która mu Zar 
Jedno z dwojga: albo pożyczka. będzie 
zaciągnięta, albo, nie będzie. i W pierwszym razie, jak 
to świeżo udowodnił jeden z członków stronnictwa 
„Łączności i-Zgody,* p. Jan Barański, w broszurze p. n, 
„Uwagi na projektem pożyczki miasta Lwowa; miasto 
będzie zrujnowane i w- razie pogorzeli nie będzie miało 
czem z gruzów się dźwigać, a gdyby nieprzyjaciel wkro+ 
czył do kraju, nie będzie miało czem opłacić kontrybu- 


cji, więc zostanie zrównane z ziemią, jak ongi Kartagi- 


na według Mommsena i Niębuhra; — w drugim. zaś Wys 
padku, Lwów, będzie po cząsteczce rozniesiony wichrami 
w różne strony świata i w końcu. ulegnie także losowi 
Kartaginy, która, jak twierdzi Gibbon, Peter, Ihne, 
Hóck, czy też któryś inny dziejopis, nie została zburzo- 
ną, ani przez rzymian, ani przez Belizarjusza, ani przez ` 
arabów, ale rozwianą, przez, wiatry wiejące od, strony 
morza i wysypaną na żyzną niegdyś ziemię, z której się 
przez to utworzyła Sahara, a to dlatego, że w grodzie 
Dydony. trzymano się tej samej manipulacji z produkcja 
i uprzątaniem śmiecia, co w grodzie „Kączności i Zgo- 
dyst ; i 
Rozpisałem się tak szeroko o tych kurzawach lwow- 
skich, głównie dlatego, że nam one nadzwyczaj nie w po- 
rę przypadły, bo na te dni kiedy lwowianin najpilniej 


orjentować się musi, aby być wszędzie gdzie być warto | 


i należy, gdzie szlachetne i godne poparcia wżywają ce- 
le i gdzie można ujrzeć oraz usłyszeć znakomitości godne 
ujrzenia i usłyszenia. W ciągu trzech dni, soboty, nie- 
dzieli i poniedziałku, mamy oprócz wspomnianego już 
powyżej poranku artystycznego na cześć rocznicy jubi- 
leuszowej Bohdana Zaleskiego, odczyt Deotymy na ko- 
rzyść pomnika Mickiewicza, dwa przedstawienia teatru 
amatorskiego na cel dobroczynny pod protektoratem hr. 
Alfredowej Potockiej, jedno przedstawienie nieamator- 
skie na ubogich miasta Rozdołu, . pod protektoratem hr. 
Włodzimierzowej Dzieduszyckiej, oraz koncert kwarte- 
tu damskiego, który, jak słychać, zdobył sobie europej- 
ską sławę. Jeżeli do tego dodamy imieniny wszystkich 
Józefów w obrębie rogatek, które we Liwowie są odległe 
jedna 6d drugiej. najmniej o milę, to będziemy mieli 
wyobrażenie, jak szeroko lwowianin, chcący obowiązkom 
filantropijnym i patrjotycznym oraz estetycznym upodo- 
baniom zadość uczynić, będzie musiał otwierać oczy, aże= 
by wszędzie trafić i nigdzie nie zbłąkać się po drodze... 
Atu na każdym kroku wiatr garścią piasku w: oczy... 


sypie... prawdziwie poświęcenia będzie trzeba, ażeby 


wszystkiemu podołać! | 

Żart na stronę, ale na serjo zrobić možna uwagę, że 
u nas albo przez czas dość długi niema nic takiego co- 
by mogło pociągnąć, zająć, zabawić, coby stanowiło ja- 
kąś wyjątkową przynętę, coby przemawiało do ogółu 
szlachetnym celem lab prawdziwie artystyczną treścią, 
albo też jest tego dobrego odrazu tyle, że trzebaby cliy- 
ba dzielić się i rozrywać, ażeby módz we wszystkiem 
brać udział. : ; 

Deklamator wiedeński Strakosch, który był tu nieda- 
wno, wyjątkowo trafił szczęśliwie. Nikt mu nie prze- 
szkadzał, nikt jednocześnie nie dawał odczytów. Dopie- 
ro potem, już po jego wyjeździe, wystąpił z prelekcja p. 
Kobylański i postanowił udowodnić, że deklamacja tego 
znakomitego recytatora nie ma żadnej wartości, oraz że 
genjusz jest to cierpliwość. Złośliwi twierdzą, że do- 
wiódł tylko drugiej połowy swej tezy, i to w ten sposób, 
że okazało się praktycznie, iż niektórzy tylko jego słu- 
chacze byli genjuszami, gdyż dosłachali odczytu a raczej 
pamięciowej rzemienno-dyszlowej gawędy aż .do końca. 

Nie wszyscy jednak mają takie szczęście jak p, Stra- 
kosch,.a szczególniej koncertanci prawie nigdy nie przy- 
jeżdżają do Liwowa inaczej jak dubeltowo. Zaledwie się 
pojawił afisz donoszący, że ten a ten wirtuoz ma wystą- 
pić w sali Domu narodnego, zaraz zwinni posługacze za- 
lepiają go plakatem donoszącym, iż ta i ta wirtuozka te- 
goż dnia i o tej samiej godzinie produkować się będzie 


- w Bali Towarzystwa mazycznego. Złośliwi (znów?) utrzy- 


-.. Szezęśliwsi zdołali nawet zabrać palta, i futra, 


Muja, że powodem tego astronomicznego zjawiska, iż ra 
lwowskim horyzoncie muzycznym ukazują się najczęściej 
gwiazdy podwójne a bardzo rzadko pojedyńcze, ma być 
walka dwóch szkół, markowskiej i mikulistycznej, a jesz= 
cze złośliwsi twierdzą, że taka rywalizacja nie nasuwa 
na myśl pojęcia dwóch szkół różnych, ale jedno ogólne, 
elementarne pojęcie szkoły. Czy jedni czy drudzy ma= 
ją słuszność, tego w tej chwili rozstrzygać nie bedę. Za 
to tylko zaręczyć mogę. iż teraźniejszy zbieg różnych 
poranków, odczytów, teatrów amatorskich i koncertów 
nie powstał bynajmniej z jakiejś rywalizacji, lecz jest 
czysto przypadkowym wynikiem niekomunikowania się 
z sobą różnych kół $*zomitetów. š ; 

A szkoda, że się tak zdarzyło, gdyż jednocześność 
w takich razach stawia w trudnem położeniu publiczność, 
którą mniej więcej jest jedną, rozdziela ją na części, 
a przez to szkodzi rezultatowi. 3 

Niema watpliwości, że i na pomnik Mickiewicza i ną 


"cele teatrów amatorskich zbierze się znaczna kwota; 


a koncert kwartetu damskiego także źle nie wypadnie, 
ale niewatpliwem jest również, że gospodarstwo płodos 
zmienne na niwie ofiarności publicznej wydałoby obfitsze 
plony, a przejeżdżający wirtuozi wyszliby lepiej, gdyby 
się ukazywali w chwilach, w „których cele ogólnego po- 
żytku lub filantropji nie robią im konkurencji. 

Nie' wszyscy bowiem lwowianie mogą podobnie roz- 
członkować swą osobistość, jak niżej podpisany wasz słus 
ga, który tak się urządził, że będzie mógł być wszędzie 
i zdać wam sprawę w następnym liście ze wszystkich 
tych ciekawości. j 

Lwów, 18-go maja 1882 £ 

| Radwam. 


Pożar teatru Bouffes w Petersburgu, 


W teatrze zwanym dawniej teatrem Bouffes a obecnie 
noszącym nazwę „Zimowej Liwadji,* położonym przy 
ulicy Oficerskiej w ogrodzie Demidowa, w dniu 18 b. m., 
to jest w sobotę wieczorem wybuchnął pożar, który wpe- 
rzynę obrócił cały budynek teatralny. l ; 

Na scenie Bouffes grywa. obecnie francuska trupa ope- 
retkowa, na sobotę zaś, afisz zapowiedział „Pericholęś 
Ofienbacha, w której wystąpić miał ulubieniec publicz- 
ności petersburskiej Juteau. 8 $ 

Szezęśliwym trafem na przedstawienie sobotnie zebra- 
ło się mniej osób niż zwykle, tak iż sala w połowie byłą 
zapełnioną. (oh 

- Po rozpoczęciu widowiska, kiedy akt pierwszy zbliżał 
się już ku końcowi, naraz z kilku miejsc sali dały się 
słyszeć przerażeńiem tchnące wołania: „gore! teatr się 
pali!* à i 
«aW jednej chwili wszyscy zerwali się z miejsc. 
- Powstał popłoch i niedający się opisać zgiełk i zamięd 
szanie. iż i 
-W panicznym przestrachu co żyło rzuciło się ku 
drzwiom. i ; i 
/Pomimo ścisku kilka osób zachowało wszakże tyle zi- 
mnej;krwi, że perswazją uspokoiło cokolwiek uciekają- 
cych. 


większa 
część jednak wybiegła na ulicę, na mróz bez zwierzch- 
nich ubrań. : 

: Artyści i artystki w kostjumach lub nawpół odziani 
uciekali z szalonym pośpiechem. 

n Kilka głosów zaczęło wołać: „zagasić gazt...“ 

Szczęściem rozkazu tego nikt nie posłuchał, w prze 
ciwnym bowiem razie wszyscy byliby zginęli w płomie- 
niach i dymie, gdyż jak się pokazało, wbrew świeżo wy- 
danym rozkazom, niektóre drzwi były zamknięte. i 
. Ogień rozwinął się tak gwałtownie, że w ciągu pięciu 
minut cały drewniany budynek stanął w ogniu, a do pół- ’ 
nocy zgorzał do szczętu. i 
„ Resztki tylko drzewa tlały jeszcze do rana, — pomimo 
że mad gaszeniem, pracowały wszystkie oddziały: straży 
ogniowej. , si 
~ Ogień pokazał się w garderobie chórzystek. 
¿Przyczyna pożaru dotąd stanowczo nie jest wiadoma, 
opowiadają jednak, że powstał skutkiem pęknięcia rury 
gazowej czy też pieca. ; | i 

Wraz z budynkiem pastwą płomieni. stały się. wszys- 
tkie kostjumy teatralne, bibljoteka, dekoracje i większa, 
część instrumentów muzycznych; ocalenie znajdujących 
się w teatrze poczytać można za prawdziwy cud. 

Od płonącego teatru zaczął się także palić sąsiedni 
Paa Serebrjakowa, „który jednak straż ogniowa urato= 
wała. 

Trupa grywająca w teatrze Bouffes pozostała od razu 
bez środków do życia, tak, że dyrektor jej prosił ober- 
policmajstra o pozwolenie dawania widowisk w jednym 
z klubów. * 

Niedawno temu spalony teatr był szczegółowo zrewi» 
dowany przez naczelnika miasta i komisję, która zaleci- 
ła tylko powiększenie liczby drzwi do wyjścia. . 

Przypisek redakcji. Powyższe szczegóły zakomuni= 
kowane nam były w dniu wczorajszym w drodze telegra=, 
ficznej. -Telegram wyslany był z Petersburga o godzinie, 


10-tej rano, nam zaś doręczono go o godzinie 5-tej po 
południu czyli już po wyjściu Kurjera. . Warszawska 
stacja telegraficzna zaznaczyła na blankiecie, iż. telegram 
powyższy przyszedł do Warszawy o godzinie 4 minut 30. 
Takiż sam wypadek opóźnienia telegramu mieliśmy:w ze- 
szły czwartek, czyli w dniu:16 b. m. „Depesza wysłana 
z Petersburga o godzinie 8 minut 45 rano, doszła do War- 
szawy o godzinie 3-ej po południu, a nam doręczoną zo- 
stała o godzinie 4-ej. Byłoby rzeczą pożądaną, aby za- 
rząd telegrafów zechciał zbadać kto winien podobnego 
zaniedbania, narażającego nas i czytelników naszych na 
zawód. 


-* WIADOMOSCI BIEŻĄCE. 


= Niedawno temu dzienniki rossyjskie głosiły 
© zamiarze rządu połączenia w jedno wydziałów 
dóchodów stałych z wydziałem dochodów niesta- 
łych w ministerjim skarbu; zamiar ten został obe- 
cenie KÓW zaniechany, natomiast zaś poruszono 
projekt połączenia niektórych lokalnych zarządów, 
qae eh, izb skarbowych z zarządami akcyznemi 

t. p. i 

= W centralnym zarządzie pocztowym zadecy- 
dowanem już podobno zostało zniżenie ceny marek 
pocztowych w korespondencji wewnętrznej. 


= Towarzystwo popierania rossyjskiego handlu 
ma starać siero wydanie nowych przepisów co dó 
rzek spławnych. 
` = Petersburskie dzienniki donoszą, iż wydane 
być mają nowe rozporządzenia, dotyczące działal- 
ności inspektorów rządowych przy drogach żela- 
znych. Inspektorom, nie będzie wolnorzajmować je- 
dnocześnie żadnych innych posad ani też trudnić 
się żadnemi innemi czynnościami prócz przestrze- 
gania, aby skarb nie ponosił strat na kolejach że- 
laznych czy to w formie pożyczek czyli też w dopła- 
tach dd Inspektorowie mają nadto być 
zobowiązani do doprowadzenia interesów kolei do 
takiego stanu, aby skarb mógł ocenić, czy i jakie 
środki przedsięwzięte być mogą w celu stóphiowe- 
go ograniczenia dopłat 2 tytułu gwarancji. 


= W tych dniach ministerjum komunikacyj o- 
kólnikiem swoim zawezwało tutejsze zarządy ko- 
lejowe o złożenie w krótkim czasie listy imiennej 
swoich urzędników i oficjalistów żonatych, z wy- 
mienieniem imion i lat życia małżonek; prawdopo- 
. dobnie żądanie to ma pewną łączność z projektu- 
jacą się ogólną kasą emerytalną dla wszystkich 
dróg żelaznych. 


= Wprowadzoną została z dniem 18 marca 
- (m. s.) obniżona taryfa specjalna dla przewozu ma- 
terjałów leśnych ze stacyj dróg żelaznych południo= 
wo-zachodnich do stacyj dróg -żełąznych warszaw- 
sko-wiedeńskiej, bydgoskiej i terespolskiej.. 

== Jak słyszeliśmy, według nowej ustawy dla 
banków i prywatnych kantorów bankierskich, doko- 
nywających operacyj finansowych, banki i kantory 
takie obowiązane będą składać kaucje w rózmia- 
rze najmniej 150 tysięcy rubli. 


a= Fraw, wiest. donosi, iż towarzysz ministra 
spraw wewnętrznych zatwierdził ustawę kasy wkłas 
dowo-zaliczkowej urzędników warszawskiego sądu 
okręgowego. 


== Ruch ludności m. Warszawy w ciągu tygodnia 
od 5-g0 do 11-go marca r. b. Urodziło się: chłopców 
110, dziewcząt 124, razem 234 (mniej 017 niż wty- 
godniu poprzedzającym). W tej liczbie nieśltbnych: 
chłopców 21, dziewcząt 23, razem 44 (muiej o 2 niż 
w tygodniu poprzednim). Noworodków martwych by- 
łó Haziewóśęta). Co do religji: katolickiej 140, pra- 
wosławnej 6, ewangielicko-augsbtrskiej 9, ewangie- 
licko-reformowanej 1, wyznania mojżeszowego 78. 
Zmarło zaś: mężczyzn 111, kobiet 114, razem 225 
(mniej o 56 niż w tygodniu poprzednim). Dzieci do 
lat pięciu zmarło: chłopców 55, dziewcząt 76, razem 
131 (mniej o 8 niż w tygodniu upłynionym). Zprzy- 
jezdnych zakończyło życie: mężczyzn 3, kobiet 5, ra- 
zem 8 osób. Najwięcej zmarło w cyrkule VIII—49 
najmniej w cyrkułe XII-11. Głównemi chorobami 
powodującemi śmierć były: ospa 45, zapalenie oskrzeli 
1 płuc 33, suchoty plue 20, nieżyt kiszek 19, uwiąd 
schyłkowy 13, błonica idławiec9, choroby organiczne 
serca 7, płonica (szkarlatyna) 5. W tymże czasie za- 
warto związków małżeńskich 18 (tyleż co wtygodniu 
poprzedzającym),mianowicie: w kościelekatolickim 2, 
wyznania mojżeszowego 16. j 


= Weiągu tygodnia od 5-go do 11-go, marca r. b. 
dostawiono na targ prazki w ogóle 952 sztuk bydła 
(mniej o 140 niż w tygodniu poprzedzającym), mia- 
nowicie: bydła stepowego: wołów 907, krów 2; bydła 
miejscowego: wołów 11, krów 32. Z bydła stepowe- 
go sprzedano rzeżnikom warszawskim: wołów 74), 
krów 21; na prowincję: wołów 158. Zbydła miej: 


scowego sprzedano: rzeżnikom warszawskim: wo- 
łów 4; na prowincję: wołów 7. Pozostało niesprze- 
danych: z bydła miejscowego krów 32. Krów doj- 
nych było 82 (więcej o 2 niź wtygodniu poprzednim). 
Przypędzono wieprzów 2200,z czego sprzedano doPrus 
inaproówineję1,000,cieląt1,350(mniej 0250 niż w tygo- 
dniu poprzednim). Przewieziono przez rogatki mięsa 
wołowego 2,165 pudów, wieprzowego 44, cielęce- 
go 1,046, razem 3,255 pudów (mniej o 917 niź w ty- 
godniu poprzednim). Mięso wołowe płacono za funt 
po kop. 18 (taniej o '/, niż w tygodniu poprzednim), 
cielęce po kop. 12 (taniej o 2 kop.), wieprzowe po 
kop..16:/, (drożej o + kop.) Funt. chleba razowego 
kosztował 21/, kop, (taniej o.'/, kop.), pytlowego 4'/, 
"R bułek zwyczajnych 8 kop., lepszych 10 kop. Są- 
żeń sześcienny. drzewa twardego sprzedawano po 
rs, 17, miękkiego po rs. 15. Za czetwert węgla ka- 
miennego żądano rs. 1 kop. 62'/, is. 1 kop. 50. 


(== We właściwym czasie donosiliśmy o stara- 
niach właściciela domu przy placu za Żelazną bra- 


| mą o usunięcie z przed domu tego handlujących roz- 


maitemi przedmiotami i artykułami żywności, a to 
celóm ułatwienia komunikacji a zarazem oczyszcze- 
nia placyku i okólicy domu owego od rozmaitych 
powietrze zarażających miazmiatów. Dawniej plae 
ten należał do owego właściciela domu, a handlują: 
cy opłacali za prawo zajęcia miejsca na czas targu 
czynsz, który ogółem wynosił blisko 1200 rs. ro- 
cznie. Gdy placyk ów przeszedł pod zarząd miasta, 
handlujący prosili o pozostawienie ich na miejscu 
przynajmniej do terminu dzierżawy, t.j. do 1 paź- 
dziernika r. b. Magistrat przychylił się do ich ža 
dania z warunkiem, aby ópłacany panu B., właści- 
cielowi domu, czynsz dżierżawny wniesiony był dó 
kasy miejskiej za czas od 1 stycznia do 1 paździer- 
nika. Jeden tylko handlarz śledzi, który posiadał 
stragamń stały i który istotnie najwięcej się przyczy- 
niał tak stałością stragańu dó utradniania komuni- 
kacji, jak ródzajem handlu do zanieczyszczania po- 
wietrza pozwolenia, nie uzyskał i pozostawiońó mt 
tylko miesiąć czasu dla wyszukania sobie innego 
miejsca. 


= Zarząd komunikacyj posiada przy ulicy Dzi- 
kiej około 300 sażeni kwadratowych gruntu, który 
to grunt stawał dotąd na przeszkodzie zarządowi 
miasta. do ostatecznego uregulowania i rozszerzenia 
tejże ulicy. W celu doprowadzenia do skutku owej 
regulacji powstał projekt wymiany gruntu ABA 
cego do komunikacyj na takiż grunt miejski obok 
tamtego znajdujący się. W tym celu potrzeba było 
przeprowadzić obszerną korespondencję między mi- 
nisterjami komunikacyj i spraw wewnętrznych i zy- 
skać DRS Najwyższą. Oa ie dowiadujemy się,. 
iż sprawa ta została już przychylnie zdecydowaną 
i miasto wejdzie niebawem w posiadanie tej miej- 
scowości. Wyznaczoną już nawet została. osobna 
tochniczna dolegacja, która ma. bezzwłocznie przy- 
stąpić do wymiany gruntów. Ze strony kor aikaa 
yrzeznaczeni zostali do tego inżenierowie Żyliński 
feriakri, ze strony miasta inżenierowie Żyliński i 
Zandrowicz. . =: 
== W eelu przedłużenia ulicy Wroniej, żarząd miej- 
ski nabywa od właścicieli posesji n. 2519/20, 307977, 
łokci kwadratowych gruntu pora. 1 k. 50 za łokieć; 
decyzja na powyższe kupno już nastąpiła. |. 


== Podobno rogatki belwederskie mają być póst- 
nięte do móstu na kanale, łączącego stawy parku 
lazieńkowskiego i mokotowskiego; w takim razie 
przedmieście belwederskie włączóoneby zostało do 
miasta. 


EERIE 
= Po przyłączeniu do cmentarza powązkowskie- 
go nówodokupionego gruntu, nadzór cmentarny 
przystępuje obecnie do uporządkowania tegoż grun- 
tu, a mianowicie ogrodzenia go parkanem, podzie- 
lenia na kwatery, wyprowadzenia dróg i ścieżek i 
obsadzenia drzewami z miejscowej szkółki. 


= Latarnie gazowe zapalane być winny obecnie 
o trzy kwadranse na siódmą wieczór, gaszone zaś 
o trzy kwadranse na piątą rano. 


== W tych dniach p. Bronisław Skarżyński, ezło: 
nek zarządu osad rolnych, odebrał już z kasy za: 


rządu miejskiego rs. 5000, wyjednanych przez zas 


rząd w charakterze zapomogi dla osad; 


= Prezes płockiego sądu okręgowego zawiada- 
mia, iż, wskutek mającej się opróżnić w. Płońsku 
posady notarjusza, osoby pragnące zająć te obo- 
wiązki winny się zgłosić w ciągu miesiąca do tegoż 
prezesa i przedstawić potrzebne dowody. 

== Knrsowaniestatków osobowych pomiędzy War- 
szawą a Iwangrodem i w odwrotnym kierunku zo- 
stało czasowo zawieszone; statki w górnej, Wisie 
chodzić będą tyiko z Nowej-Aleksanduji (Puław):do 
Sandomierza i z powrotem bez żadnej zmiąny, 


= Dnia 256 kwietnia, w niedzielę, o godzinie 


1-6j w południe, w gmachu Towarzystwa kredyto. 

wego m. Warszawy, odbędzie się pierwsze ogólne” | 
zebranie uczestników kasy zaliczkowo-wkładowej 
emerytów warszawskich. | 


- == Z teatru i muzyki. | 

* Wykonanie „Trubadura” przez artystów wło- 
skich w dobrem świetle wczoraj przedstawiło gosz- 
czące u nas obecnie towarzystwo. i 

anna Turolla, jako Eleonora, bardzo sympa tyez- 
ne wywarła na publiczności wrażenie. 

Głos jej młody, świeży brzmi przyjemnie; śpiew 
poprawny pod względem szkoły, ożywiony jest nad- 
to szczerem tchnieniem dramatycznem, gra staran- 
na wdzięcznie dopełnia całości, która ogólnie się 
wczoraj podobała, 

Przedstawicielką Azuceny była panna Pas qua, 
Jak gdyby stworzona do tej partji obfitującejw efe- 
ktą siły i namiętności. 

Primadonna traktowała postać cyganki od po- 
czątku do końca z ognistym zapałem. - 

Pau Verger zachwycał wszystkich śpiewem szla- | 
chetnym i artystycznie w najmniejszych szczegółach | 
wykohczonym. M 

Jestto hrabia di Luna, jakiego dawno nie słysze- 
liśmy na naszej scenie. 

Słabą stronę trupy stanowią tenorzy. 

Pan Signoretti może wprawdzie śpiewać, ale ma 
łos gardłowy, stłumiony jakoś nieprzyjemną sur- 
iną, która psuje efekt najlepiej rozwiniętego fra- 

żesu muzycznego; nadto brak temu tenorowi siły 
w chwilach dramatycznych, co w partji Mantica 
szczególniej jest ważnym brakiem. Y 

Opera pod kierunkiem p. Gialdiniego, zdolnego 
widocznie kapelmajstra, szła gładko i z życiem. 

* Na poranku benefisowym p. Marji Derynżanki, | 
który coraz bardziej i całkiem słusznie zaczyna in- 
teresować przyjaciół sceny i talentu naszej artystki, 
poznać mamy wyjątek z tragedji Wilbrandta: „Ar- 
ja i Messalina* w wybormym przekładzie Kazimie- 
rza Kaszewskiego. i 

Dobry i wyjątek, skoro całości nie mogliśmy się. 
dotychczas doczekać. : 

* W przyszły czwartek na ogólne żądanie powtó- 
rzony będzie niedzielny koncert Towarzystwa mu- 
anepo z tym samym programem i... na ten sam 
cel. 
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* Znakomity pianista niemiecki Karol Heymann 
przybyć ma w dniu jutrzejszym do Warszawy. 

Koncert Heymana odbędzie się w przyszłą sobo- 
tę w sali resursy obywatelskiej. 

* P. Bogumił Bilse, którego orkiestrą miał nas 
w sezonie bieżącym uraczyć p. Jałoszyński, stanow- 
czo do Warszawy nie przybędzie. 

Kapelmistrz lignieki rozwiązuje swoją drużynę: 
na czas lata i ściąga znią dopiero pod jesień do 
berlińskiego koncerthausu, 

Qzy i ten wzgląd jeszcze nie skłoni samowładcy., 
Doliny Szwajcarskiej do podjęcia rokowań z p. 
Noskowskim i jego orkiestrą... polską? 

= Piąty odczyt w resursie kupieckiej. 

Obrawszy sobie za przedmiot jednogodzinnej pre- 
lekcji temat tak obszerny jak „Słońce”, dr Jędrze- 
jeWicz zmuszony był dotknąć tylko najogólniej- 
rafie i najważniejszych kwestyj rzeczy tej dotyczą- 
cych. 

We wstępić wspomniał więc pobieżnie o wielko- 
ści i odległości słońca, dając słuchaczom popular: 
ne, łatwe do zapamiętania miary porównawcze. | 

I tak na objechanie słońca dokoła pociągiem po- 
śpiesznym potrzebąby prawie 14 lat, a wycieczka 
z ziemi na słońce na kuli armatniej wymagałaby 12. 
lat czasu! ś 

O budowie słońca długo nie miano żadnego po- 
jęcia. 

Historja odkryć tej kategorji datuje się od zat” 
ważenia plam na słońcu, których badanie z jednej 
strony dowiodło obrotu słońca naokoło w przeciągu 
25 dni i kilku godzin, a z drugiej dało początek 
bliższemu wniknięciu w naturę słońca. o 

Plamy ciemne, które zapomocą odpowiednich 
przyrządów widać na tarczy słonecznej, robią wra- 
żenie ciemnych zagłębień, do których spływają ja- 
sne strugi zwane pochodniami; zarówno plamy jak 
i pochodnie są zmienne i to się pojawiają, to zni- 
kają. 

Szybka ta zmienność dowodzi, iż zjawiska te mu: 
szą się dziać w środku bardzo ruchliwym, elastycz- 
nym, czyli że powierzchnia słońca nie może być tak 
twardą jak ziemska. 

Trudność wyjaśnienia plam słonecznych 
ła na tem, 
t. j. z boku. 

Dopiero przy szeżególnych okolicznościach, a mia+ 
nówicie wtedy, gdy tarcza słoneczna zaćmiona jest 
księżycem, zaobserwowano w świetle srebrzystem 
tarczę tę otaczającem, czyli w tak zwanej korońie, 
smugi różowe rózmaitego kształtu, widocznie po< 


polega 
że widziano je żawsze z jednej strony, 


, chodzące od wybuchów. (wyskoki czyli protuberane 


mę 


cje), które analiza spektralna uznała 2a gazy pło- 


nące. | 
Ponieważ przy obrocie słońca miejsce wyskoku 
zajmuje plama słoneczna, więc wniesiono, że oba 
te zjawiska są jednem i tem samem, że w pierw- 
szym razie widzimy na. brzegu tarczy słonecznej 
słup gazu wybuchającego z boku, a w drugim pa- 
trzymy z dołu na mgły, które powstały w wyższych 


sferach słońca wskutek: oziębienia się gazów wy- 


skoku. 

Analiza spektralna: odkryła również skład che- 
miczny wyskoków, gi 

Znaleziono w nich wodór, a potemskonstatowano, 
że pod nim, w niższych częściach atmosfery pokry- 
wającej słońce na grubość około 1,500 wiorst, uło- 
żyły się warstwami według swej ciężkości pasy że- 
laza, miedzi, cynku, wapnia, magnezwi t. d. 

Nad tema gazami ciężkiemi leży na kilka tysięcy 
wiorst gruba warstwa różowa 'rozpalonego wodoru 
(ehromosfera), z której się właśnie wznoszą Owe to- 
żowe wyskoki; wreszeie chromosferę otacza owa 
srebrzysta korona, której: skład dotychczas nie jest 
dobrze znany, a wiadomo tylko, iż składa się z nad- 
zwyczaj rozrzedzonego wodoru. i A 

Spektroskop więc pozwolił nam osiągnąć wielkie 
zdobycze na słońcu, dotychczas jednak nie dał nam 
wyjaśnienia części podstawowej, na której opisane 
warstwy gazu spoczywają, tej fotosfery, którą na 
słońcu wprost gołem okiem widzimy. 

Prawdopodobnie jednak jest to także warstwa 
gazu rozpalonego, która, rozstępująe się przed par- 
ciem gazów składających wyskoki, daje początek 


.plamom słonecznym. 


W zakońezeniu prelegent zastanawiał się nad 
słońcem, jako źródłem siły i wszelkich ruchów na 
ziemi, zaznaczył różnicę pojedyńczych części świa- 
tła; wreszcie zadał sobie pytanie, czy i kiedy wy- 
czerpie się ciepło i światło słoneczne. ; 

Ze się wyczerpać muszą, to nie ulega wątpliwo- 
ci, bo są to zjawiska tak przelotne jak wszelkie 
inne—ale nie prędko to nastąpi. w. 

Ponieważ ciepło słoneczne jest wynikiem kurcze- 
nia się masy słońca, a kurczenie to jest tak małem 
że wcale się zauważyć nie daje, więc: długie wieki 


upłyną zanim nastąpi jakieś osłabienie- energji 


słońca. ; 

Gdyby nawet codzienne zmniejszanie się słońca 
wynosiło 1 stopę, co jest niemało, to dopiero po 12 
tysięcach lat spostrzeglibyśmy tę zmianę zapomocą 
naszych narzędzi, a proporejonalnem do niej ża- 
pewne byłoby zmniejszenie się ciepla. i 

Ludzkość więc musi byćdługo spokojną ze wzglę- 


"da na słońce... 


Taka była treść odczytu. ŁC sę 

Iż wykład był jasnym, płyntym, nieęwymttszó- 
mym, iż jaknajsympatyczniej został przyjęty przez 
recenzentów i słuchaczy, o tem. zapewne wspomi- 
nać nie potrzeba, dr. Jędrzejewiez bowiem zyskał 
już sobie pod tym względem zasłużony rozgłos. 


= Dramat komunistki. 

Jakiś gorąco kąpany prenumerator naszego, Echa 
z okropnem oburzeniem rzucił się na Kurjera za 
wiadomość o sztuce Ludwiki Michel, osnutej na pol- 
skim temacie. han 

Stając w obronie pokrzywdzonych w naszej lite- 
raturze niemców, francuzów i innych cudzoziemców 
kończy atakiem na Kurjera, jak śmiał wnioskować 
z tytułu, iż sztuka Ludwiki Michel będzie osnutą 
na temacie polskim?... RPRK tą i 

Zacietrzewionemu obrońcy obcych żywiołów w £- 


„chu odpowiadamy dla zaokrąglenia wiadomości, że 


sztuka ta jest już od roku napisaną, że bohaterką 
jej jest polka, imieniem Zofja, uosobienie podłości 
i podstępu, że rzecz. dzieje się w. Warszawie, że 
wreszcie z przytoczenia. treści widać niezmiernie 
słabą znajomość naszych stosunków i historj i. 
Dziennik paryski Clairon („Ttrąbka?), który pre- 
numeratorowi Echa szczególniej teraz polecamy, 
daje bliższe szczegóły o całym dramacie, zaczer- 
pnięte wprost od autorki; tam też odsełamy ` szla- 
chetnego niedowiarka po sprawdzenie naszej wiado- 
mości z prośbą, aby nadal jak Filip z Konopi nie 
ośmieszał siebie i pisma znanego z grzeczności dla 
wszystkich swych prenumeratorów. Asiy 


= trayu jony nastepuje pismo. 

redaktorze ; 

A A serdeczny obowiązek podziękować 
wszystkim,- którzy, tak obecnością swoją na kole- 
żeńskiem zgromadzeniu w dniu 19-ym marca, jak i 
zdaleka piśmiennie życzliwość mi swoją okazal. 

Wiem dobrze, iż było to zaznaczeniem nie ża- 
dnych moich zasług, bo do. tych prawa sobie nie 
roszezę, ale dobrej woli służenia ogółowi i wyma 
łości w tej służbie, którą i nadal wedle sił moie 
e. ` Franciszek Kostrzewski”, 


== Tramwaje. DR : 
W ostatniej chwili dochodzi nas wieść, iż*p. mi- 
nister komunikacyj zatwierdził już kontrakt zawar- 
ty pomiędzy towarzystwem belgijskiem tramwajów 
warszawskich i wielkiem towarzystwem dróg żela- 
znych: rosyjskich o` wydzierżawienie pierwszemu 
przez drugie linji kolei konnych, łączącej dworzec 
kolei żelaznych warszawsko-wiedeńskiej i bydgo- 
skiej z dworcami kolei terespolskiej i petersbur- 
skiej. 
O spisaniu kontraktu tego i jego głównym warah- 
ku, amianowicie cénit dzierżawnej 10,000 rs. rocznie 
na lat 35, w swoim czasie donosiliśmy. 
Tak więc spodziewać isie należy, iż wkrótce jaź 
zdanie starej linji nowemu tówarzystwu przyjdzie 
do;skutku, poczem towarzystwo przystąpi do prze- 
budowania linji i wprowadzenia na niej porządków 
na nowych linjach istniejących. - 
= Projekt. NZ JEZ 
Po nieszczęsnym wypadku z kotłem parowym 
w fabryce posadzek p.. Mireckiego przy ulicy Smol- 
nej (posesyje nr. 2082 7. d. nr 2982 B.), fabryka ta 
przeniesioną została na ulicę Ludną. RA 
Obecnie p. Mirecki wystąpił do Banku miejskiego 
ż projektem utworzenia przez środek tych posezy j 
drogi wjazdowej od ulicy Smolnej, w końcu której 
to drogi odkryje się placyk dopowrotnego wyjazdu, 
zaś powstałe po obu bokach drogi place służyćbędą 
pod budowę nowych doniów. 
Doprowadzenie tego projektu do skutku zdaje 
się nie napotka trudności ze strony miasta, gdyż 
oprócz wygody dla mieszkańców, którym przybę- 
dzie wiele lokalów w bardzo conan punkcie połó- 
żonych, miasto zyska na dochodach z nowopobudo- 
wanych posćsyj, 2) i 
W warunkach jednak ze swej strony miasto, bar- 
dzo słusznie wymaga, ażeby wybrukowanie iutrzy- 
manie tej drogi w porządku należało do p. Mire- 
ekiego, również i oświetlenie jej aż „do czasu przej- 
ścia tej drogi w posiadanie miasta, jak również 
ażeby posesje przy tej drodze położone miały hypo- 
tecznie zabezpieczone prawo korzystania z tej 
drogi. i 


== Siostry miłosierdzia. 
Zdarzyło się nam wczoraj spotkać w kasie miej- 
skiej szanowne siostry" miłosierdzia płacące po- 
datek: KPN f 
Zaeiekawieni tem staraliśmy się dowiedzieć, ja: 
kiego to rodzaju opłatę wnoszą zakonńice. 
Na odpowiedź długo czekać nie potrzebowaliśmy. 
Oto objaśniono nas, iż ezcigodne szarytki uiszcza: 
ją zaległe podatki za biednych lokatorów zamiesz- 
kałych w domach przez magistrat na satystakcję 
należności miejskich zasekwestrowanych... 
Podajemy fakt bez komentarzy. 


———. 


= Epidemja.. ; j 

Wczoraj znów wydarzyło się kilka wypadków 
dyfterytis. 

Na ulicy Widok 
-letni Zygmunt. R. 


Na Widok pod nr 4 zachorowała 4-lotnia. Elżbie- 
ta 5. i 


zmarł „ną tę: -straszną chorobe 


= £Łotrowska sprawka. Kiem 
Słyszeliśmy, iż w czasie pożaru przy ulicy Czer- 
niakowskiej, rzezimieszkowie też nie próżnowaji. 
Oto z domu p. Bevensego w chwili ogólnego twe: 
tesu, powynoszono wszystko eo tylko się dało gar- 
deroba, sprzęty, a nawet prowizja z.piwnicy; stała 
się łupem tych majsterków. 
O nich to słusznie z przysłowiem powiedziećby 
można, iż nie zasypiali gruszek w popiele... 


— $tróżówi porządku.. 

Złodzieje warszawscy znudzili sobie okradanie 
spokojnych obywateli miasta i wzięli się do stró- 
żów porządku pubhcznego. 

W tych dniach okradziono rewirowego 8 cyrkułu, 
Bronisława Ołt., mieszkającego w alejach Jerozo- 
limskich. 

Mieszkanie otworzono dobranym kluczem. 

Złodzieje oporządzili mieszkanie, zabierając głó- 
wnie garderobę wartości około 300 rs. 


= Przyjemny gospodar, PWC 
Do Karola S., zamieszkałego na ul. Wroniej nr 9, 
przybył wczoraj Kalikst W. Wou $ 
S. w przystępie gniewu, w korytarzu prowadzą- 
cym do mieszkania, taksilnie popchnął Kaliksta W., 
iż tenże uderzywszy głową. «w okno rozbił. szyby 
iwypadł z wysokości 1-go piętra na bruk podwó- 
rza, l 
W. odesłano do szpitala, gdzie stan jego: uznanó 
ża groźny. 


= Wypadek z bronią palną. - 
Przed kilkonia dniami w Łomży, ochotnik 6-go 
a ułanów, dwudziestoletni Leonard „*., przy- 


szy do mieszkania sztabskapitana S., oglądając 


nabity rewolwer, wypadkiem wystrzelił, "raniąc 
się śmiertelnie w prawy bok... a ra í 
+ a Umieszczony został na kuracji w miejscowym 
szpitalu. ; 


= Wypadek kopalniany. ; 
Przed kilkoma dniami, w kopalni rudy żelaznej 
„Krążek,* w gminie Bolesław, w powiecie olkuskim; 
robotnica Sadowska, schodząc po drabinie do pio- 
nowego szybu, zleciała z tejże, a padając głową na 
dno otworu zabiła się na miejscu. 

Pochowąnie zwłok nieszczęśliwej robotnicy odby* 
ło się kosztem górników. lis 


= Wypadki. : | 
* W domu pod nt10, przy ulicy Bugaj, Rozalja Z, w kłó- 
tniz Ignacym G, póchwyciwszy girnek, uderzyła go nim 
w. głowę i mocno a nawet niebezpiecznie raniła. 
* Elżbieta $. i Karolina O., na Złotej, pod m20; pobiły 
się wzajem, girir 
T bójee piotwsza drugiej rozcięła głowę uderzeniem 
pałki, i $ 
r W sieni domu nr 28, przy ulicy Elektoralnej, znalezio- 
no podrzucone dziecię pici żeńskiej, ` i 
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» .. 
Że świata. 
MOGE 
>< Sprawa budowy teatru krakowskiego postępuje na- 
przód. W tych dniach właśnie obradowała nad rzeczą 
tą specjalna komisja, która orzekła, iż restauracja stare< 
go gmachu nie przeszkadza w niczem budowie nowego. 
Wysłany za granicę architekt Zaręba ma zdać sprawę 
ze swej wycieczki, w której badał urządzenia najcelnicj= 
szych gmachów teatralnych. ię) 
>. Śmiertelność we Lwowie wynosi, według najnow= 
szych obliczeń statystycznych, 380 w stosunku do 1,000. 
>< Nowe źródła nafty trysnęły w Słobodzie rungut- 
skiej (Galicja wschodnia, obwód kołomyjski), se 
>< Obraz Matejki „Odsiecz Wiednia,“ ofiarowany na 
korzyść ofiar pogorzeli Ringtheatru, zostanie sprzedany 
w dniu 4-tym kwietnia przez publiczną licytację wraz 
z imnemi obrazami w salach Towarzystwa ogrodniczego 
w Wiedniu, : ai i 
>< Pierwsze przedstawienie „Mefista* Boity w. Wie- 
dniu przy wielkiem swem powodzeniu miało też wielką 
fatalność, Lucca ochrypła nagle w scenie ogrodowej 
drugiego aktu i nie mogła partji Małgosi odśpiewać do. 
końca; zastąpiła ją naprędce inna śpiewaczka, pani 
Kupfer. Publiczność przepełniła teatr i przyjmowała 
operę bardzo gorąco. 
>< Nowa opera pod tytułem: „Hagbart i Signa“ wy- 
stawioną została z wielkiem powodzeniem na scenie dre- 
zdeńskiej. Kompozytor należy do szkoły Wagnera, i 
jest jednym'z ulubionych uczniów Liszta. Pomimo mi- 
mowólnych reminiscencyj, posiada ta opera wiele ory=, 
ginalnośći i świćżości pomysłów. Twórca „Hagbarta* 
nazywa się Edmund Michałowicz, a więc słowianin, 
> Teatra w Londynie. Pożar Ringtheatru wiedeń- 

skiego miał ten dobry rezultut, iż wszędzie, zajęto się 
gorliwiej sprawą bezpieczeństwa publicznego w teatrach 
i salach koncertowych. Nie tak łatwo wszelako dały 
się zaprowadzić potrzebne reformy w Londynie, a to 
zpowodu zawikłamtych formalności i dekasteryj, pod któ- 
tych rozporządzenia i opiekę należą gmachy publiczne 
w stolicy. Anglji. Daily News donoszą, że Londyn ma 
57 teatrów, 408 gal koncertowych, a 415 miejsc rozryw= 
ki publicznej, w których codziennie zbiera się przecię- 
tnie 302.000 osób; na same teatra przypada ich 126,000. 

“X< Zamówiła sobie pogrzeb! Z Berlina donoszą o pe 
wńej samobójczyni, która kilka dni naprzód zamówiła 
sobie pogrzeb; wybrała tramnę, kapę, całe ubranie śmier- 
telne, podyktowała napis na krzyż'i wszystko to odesłać 
kazała pod swoim adresem w dniu oznaczonym. Kiedy: 
właściciel magazynu żałobnego zgłosił się w terminie do 
mieszkania Zanny Franciszki W., zastał ją właśnie... ko= 
nającą z wszystkiemi symptomatami gwałtownego otru- 
cią. Pomimo pómocy lekarskiej samobójczyni zmarła. 
O. przyczynach samobójstwa nie dowiedziaho się dotych- 
Czas. j 
> Skutki czytania romansów. Pisma węgierskie opo- 
wiadają o dwóch młodych panienkach, które wspólnie 
karmiły się literaturą romansową. Jedna z nich, córka 
bogatej wdowy z Pesztu, liczyła lat 15-cie, druga 17-cie.. 
Wczytywanie się w sensacyjne romanse wytworzyło 
w nich taką pogardę dla świata i lekceważeńie życia, że 
obie postanowiły otruć sięt Ttak się stało, obie wypiły 
roztwór jakiejś fosforycznej mięszaniny i oczekiwały 
śmierci, która na zawołanie nie przychodziła. Młode 
samobójczyńie chciały się rzucić do rzeki, ale na brzegu 
zabrakło im odwagi, zresztą i trńcizna działać zaczęła. 
Wróciły do domu w boleściach okropnych, rzecz cała się 
wydała, zadano jednej antidotum i uratowano ją, ale 
drtiga młodsza nie chciała przyjąć żadnych środków 
przeciwdziałających i umarła w strasznych męczarniach. 
"> Okropna scena rozegrała się przed tygodniem 
W Paryżu przy ulicy de l'Orient. Młoda, przystojna żo- 
na malarza M. S. siedziała około godziny wpół do ósmej 
z mężem przy stole; w drugim pokoju bawiło się dwule- 
tnie jej dziecko. Nagle kobieta zrywa się z krzesła, wy. 


~ biega do; drugiego pokoju; chwyta. dziecko i 
oknem... Przypadek chee. że nieszezęśliwa pada na 
drzewo. stojące w tem miejscu, — gałąź ostra wbija się 
jej'w szyję i rani śmiertelnie. Dziecku nie się nie stało. 
Przyczyn tego kroku rozpaczliwego trudno się domyśleć, 
gdyż małżonkowie S. żyli z sobą w przykładnej zgodzie. 
> Sąd w kłopocie. W pewnem mieście francuskiem 
stawał przed sądem kryminalnym niejaki Schieff, oskar- 
żony o zbrodnię gwałtu i o potrójne morderstwo. ` Sąd 
przysięgłych uznał go winnym obu zbrodni, a trybunał 
skazał go za pierwszą na piętnaście lat ciężkich robót, 
a za drugie na śmierć. Skazany domaga się, żeby przed 
wykonaniem kary śmierci dozwolono mu odcierpieć pię- 
tnaście lat galer. Kat nie ma ochoty czekać na niego 
piętnaście lat, ale skazany utrzymuje, że sprawiedliwość 
wymaga, aby odbył obie zawyrokowane przeciw niemu 
kary i że jeżeliby rozpoczęto od drugiej, to nie mógłby 
odbyć pierwszej! Sąd w kłopocie odniósł się do decyzji 
ministra sprawiędliwości, który zapewne uwzględni dro- 
gą łaski dobre chęci skazanego... | 


— Złożyli w redakcji Kurjera Warszawskiego: 
Na pomnik Miekiewieza. 

A. G. rs. 2 k. 65 zebrane w pewnym domu przy 
ulicy Marjańskiej z ofiar drobnych składanych do 
puszki przy każdej grze wistowej, delegowani 32 
okręgu Adam Sobolewski rs. 3, Chmielewski Igna- 
cy rs. 3, Sobolewski Franciszek rs.'3, Kiersz Wła: 
dysław rs. 3, Rajnert Konstanty rs. 3 i Klejna Do- 
brosław rs. 3, rezultat z preferansa u Józia G. w so- 
botę rs. 1:k. 50, Z. i L. Brzozowscy rs. 5, miesięczna 
składka 7 klasy IV gim. rs. 6 k. 50.—Ogółem złoże- 
no rs. 2856 k. 40. 

Dla biednych do uznania redakcji. 

S. R. rs. 1 znaleziony d. 15 b. m., zebrane w biu- 
rze kanalizacji i wodociągu rs. 10, A. K: rs. 15. 

Dla rodzin po zabitych górnikach w kopalni „„Bolestaw* 
pod Qlkuszem. 

J. H. rs. 10, B. O. S. rs. 5. f 
._— Na nędzę wyjątkową rs. 3 k. 50, jako w r 
cznieę śmierci- Juljusza Kwiatkowskiego zmarłego 
w Erzerum w dniu 19 marca 1878 r. 

Na pomnik dia Ś. p. Pauliny Krakowowej 

złożyły w naszej redakcji dawne uczennice jej za- 
kładu naukowego: 
„ Jadwiga Kozłowska rs. 3, Natalja. Fxiedlende- 
tówna rs. 3. 

— A. n. Przy skromnej kołacji rozezuliło się 
ośmiu goleów i w rozpaczy, że jeszcze tyle brakuje 
na pomnik Mickiewieza, złożyli ile mogli, czyli ra- 
żem rs. 10, które się przy niniejszem załącza. Æ: 8. 
` — Na pomnik Mickiewicza, wątpliwa z kart wy- 
grana Ta. 2. 66. 

— Posiedzenie komitetu kwest wielkotygodnio- 
wych odbędzie się jutro we średę, o godzinie 6-ej 
po południu, w mieszkamiu p. Popiela na Nowym- 
Swiecie pod nr. 33. 

— Prenumeratorce. — Ofiara pani rs. 5 dla. ne- 
dzy wyjątkowej ogłoszoną była w urze 59 Kurjera. 


, — Zarząd Towarzystwa osad rolnych ma: honor 
podać do wiadomości publicznej, że 11-tą z tegoro- 
eznych prelekcyj w sali ratuszowej na dochód osad 
rolnyeh, będzie miał dr. Oskar Fabian prof. uniwer- 
sytetu lwowskiego prezes polskiego Towarzystwa 
rzyrodników, w dniu 23 þ.m. w czwartek. o. godz. 
-tej po południu p. t. „O promienistym stanie mate- 
rjić z doświadczeniami. Treść. Ustrój materji; Teor- 
ja molekularna. Drobiny i Atomy. Eter. Eterowa 
teorja elektryczności. Stany skupienia ciał. Nazwa 
stanu promienistego. Wyjaśnienie zjawisk, które 
ją spowodowały. Fosforesceneja gazów w rurkach 
Geisslera. Uwarstwowanie światła. Fosforescencja 
szkła w rurkach Crookes'a. Wpływ magnesu. Sku- 
tki termiczne tak zwanej materji, promienistej. 
Działania mechaniczne.  Radjometry elektryczne. 
Radjometry, optyczne Crookes'a. Sztuczne komety. 
czasie doświadczeń sala będzie zaciemnioną. 
Uprasza się szanowna publiczność o zaopatrzenie 
ię w lornetki.— Przewodniczący w zarządzie (pod- 
pisano) dr. W. Miklaszewski, — Sekretarz (podpisa- 
no) J. Gruszczyński. 
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4 We środę, dnia 22 marca, o godzinie 9 i pół zrana, 
w kościele w. Józefa, na Krakowskiem-Przedmięściu, obok 
skweru, odbędzie się nabożeństwo za spokój duszy $. p, Jó- 
zeta Kwiatkowskiego, budowniczego, na które rodzina 
zmarłego zaprasza. —82— 

+ W dniu 22 marca, we środę, jako w pierwszą rocznicę 
Smierci $. p. Anieli z Krukowskich Buczyńskiej, odbędzie 
się za spokój jej duszy w kościele św. Antoniego, przy uli- 
cy Senatorskiej, o godzinie 10-tej zrana, wotywa żałobna, 
na którą pozostały mąż wraz z eórkami i wnukami zapra- 
sza krewnych, przyjaciół i znajomych, „ 7984— 
4 Dnia 22 b. m., we Środę, odbędzie się nabożeństwo, ża- 
łebne w kościele Św. Krzyża, przed wielkim ołtarzem, 0 go- 
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dzinie f4-tej zrana, za duszę $. p. Stanisława Rychłow- 
skiego; b. jenerała b. wojsk pólskich, na które zaprasza 
się krewnych i znajomych. —979— 

i Za duszę 8, p. Wandy z hr. Jezierskich hr. Aleksan- 
drowicz odprawione będzie nabożeństwo w kościele Św. 
Krzyża, w dniu 23 b. m., we czwartek, o godzinie 41-tej 
zraną, na które zaprasza się krewnych, przyjaciół i znajo- 
mych zmarłej, —978— 

t W sobotę, dnia 18 b. m., po długich i ciężkich eierpie- 
niach zakończyła życie 6. p. Marja z Goździejewskich 
Damzowa, wdowa. po artyście dramatycznym teatrów war- 
szawskich. Przeniesienie zwłok z kapliey na 'ementarzu po- 
wązkowskim do grobu familijnego odbędzie się jutro, dnia 
22 b. m., o godzinie 44-ej po południu. ` —285— 

F Ś. p. Franciszek W ejnert, opatrzony św. Sakramen- 
tami przeniósł się do wieczności dnia 20 marca r. b. Pozo- 
stała żona wraz z dziećmi i siostrą zaprasza krewnych, 
przyjaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok jutro, dnia 
22 b. m., o godzinie 44-tej po południu, z parafji św. Anto- 
niego, przy ulicy Senatorskiej, na cmentarz powązkowski. 

—981— 

+ Ś. p. Karolina z Guranowskich Śobocińska, żona u- 
rzędnika, przeżywszy lat 33, opatrzona św. Sakramentami, 
przeniosła się do wieczności w dniu 20 b. m. W smutku 
pozostały mąż wraz z dzieckiem i rodziną zaprasza krewnych, 
przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo w dniu 23 
b. m., wa czwartek, o godzinie 9 i pół zrana, w kościele 
świętóktzyskim, oraz na wyprowadzenie zwłok tegoż dnia i 
z tegoż koścloła o godzinie S-ej po południu, na cmentarz 
powązkowski, —284— 

i S. p. Helena Domańska, córka nieżyjących Nikodema i 
Marji, obywateli ziemskich gub. kaliskiej, przeżywszy. lat 50, 
opatrzona św. Sakrąamentami, przeniosła się do wieczności 
w dniu 20 b. m. Pozostała rodzina zaprasza krewnych, przy- 
jaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo w dniu 22 b. m., 
we Środę, o godzinie 14-tej zrana, w kościele św. Anny na 
Krakowskiem-Przedmieściu, oraz na wyprowadzenie zwłok 
tegoż dnia i z tegoż kościoła, o godzinie 8-ej po południu, 
na ementarz powązkowski, 

t S. p. Julja Brochowska, żona majstra stolarskiego, 
przeżywszy lat 56, opatrzona św. Sakramentami. po długiej 
i ciężkiej chorobie, w dniu 20 marca r. b. przeniosła się do 
wieczności. Pozostały mąż wraz z dziećmi i wnukami za- 
praszają krewnych, przyjaciół i znajomych na załobne na- 
bożeństwo odbyć się mające w. dniu 23 b. m., we czwartek: 
o godzinie 9-tej zrans,” w kościele Narodzenia N Marji 
Panny na Lesznie, a następnie na wyprowadzenie zwłok 
w tymże dniu i z tegoż kościoła, o godzinie 4-tej po połu- 
daiu, na cmentarz powązkowski. —989— 

4 Wszystkim krewnym, przyjaciołom i znajomym; którzy 
w dniu 19 marea r. b. uezestniezyli w oddaniu ostatniej 
posługi š. p. Leontynie Gross, oraz wam. zacni panowie; 
którzyście na własnych swych ramionaeh ponieśli jej zwło- 
ki aż do grobu, pozostała, rodzina składa serdeczne Bóg 
zapłać. —983— 

Y W dniu dzisiejszym, w kościele św. Krzyża Jks. kano- 
nik A. Jakubowski odprawił w obee rodźiky mszę św., 
jako w dniu patrona, za duszę Ś. p. Benedykta Woje- 
wódzkiego, niegdy. dziedzica wsi Smarklice, w dawnej 
ziemi Drohickiej (zmarł tamże r. 1856). —288— 

— B. p. Leon Muskat, syn Maksymiljana i Felicji mał- 
żonków Muskat, przeżywszy lat 9, w dniu 20 marca zmarł, 
Rodzice zapraszają krewnych i znajomyeh na wyprowadze- 
nie zwłok w dniu 22 marea r. b., we Środę, o godzinie Z-ej 
po południu, na ementarz żydowski. —993— 


—233— 


i BIURO INFORMACYJNE 
o nędzy wyjątkowej, sprawdzonej przez Siostry miłosierdzia, 
poleca miłosierdziu publiczności warszawskiej. 
Tamka, nr 25, Posiedzenie 16 marca. 


Nr 


; Nazwisko 
dońńu Uliea | 


| Jub initiale UW AnG I. 


9 Nowowiej. Koszek Zotja ‘Po chorobie, mąż chory, dz. 3. 
i) Leszno Dabrowski P. Zona chera na rękę, dz. 4. 

T Ciepła.  Dylewska A. Mąż chory obłożnie, dz. dr. 3. 
89 Leszno - Grotowska M. 
12 |Włodzim. Zielińska A. [Mąż niewidomy, dz. dr. 2. 
45 Pawia _ |Kotonowiez M.Mąż nieobecny, dz. dv. 5, 

4 Dzielna Szymański P. Sparaliżowany. 

4 Samborsk. Florentyna J...Słabowita, mąż chory od da- 

| waa; dz dr 2% 7 
1 Samborsk.'Szrajer Anna Wdowa chorń, dz. dr. 3, mat- 
| apia ka stara, «| 


| 
45 Freta 


Butkiewicz K.|Wdowa, dzieci dx. 3. 
12 (Rozbrat  |Witanowska Mąż chory obłożnie, dz. dr. 5. 
6 ISzezygla Grabara R. |W dowa, dz. dr. 4. 


15 |Furmańsk. Czystoewska T. Wdowa, chorowita, dz. dr. 3, 
6 iFabryczna|Wożna Kat, |Wdowa, chorowita, dz. dr. 3 
enorych. 

IMacherski L. (Niewidomy. 


Z ostatniej poczty. 


Sprawozdanie telegraficzne „Kurjera warszawskiego.” 


2 Smolna 


Paryż 19-go marca. — Rząd przedłożył izbie pro- 
jekt otwarcia kredytu 42 miljonów dla kas zaopa- 
trzenia niezdolnych do pracy robotników (sociétés de 
secours mutuels). 

Paryż 19-go marca, —Wezoraj z powodu rocznicy 
komuny odbyło się w Paryżu 22 bankietów, w któ- 
rych uczestniczyło około 4,000 osób. Najgwałto- 


¿nienia nie powinny porywać ani nas ani niemców 


Wdowa, dz. 3, matka stara. 


| rząd ezarnogórski powstańcom hercegowińskim, któ- 
| rzy się do Czarnogóry schronili, przeznaczył miejsce 


wniejszą była mowa Ludwiki Mickel, która chelpi- 4 
ła się, że w razie wskrzeszenia komuny pierwsza bę- | 
dzie paliła i rabowała. ! 
Berlin 20-g0 marca.— Uroczysta instalacja nowo: 
mianowanych biskupów: Hercoga (Wrocław), Hö- 
tinga (Osnabrùck) i Drobego (Paderborn) wkróteę 
nastąpi. l -9 
Wiedeń 19-go marca. — W kołach militarnych: 
mówią, że kredyt 15 milijonów florenów, dla wy- 
jednania którego delegacje mają być zwołane nie 
wystarczy na ukończenie wojny i budowę fotyfika- 
cyj nadgranicznych. Ludzie fachowi twierdzą, że wy- 
datki na te cele wyniosą do 50 milijonów florenów, 
Wiedeń 19 g0 marca. — Gazety półuzędwe za- 
przeczają doniesieniom dzienników angielskich, ja- 
koby Austrja zamierzała przyłączyć ostatecznie 
Bośnję i Hercegowinę. 
Zadar 20-go marca. —Narodni list donosi, iż na- 
pływającym do Czarnogórza krywoszjanom i herce- 
gowińcom rząd czarnogórski przeznacza siedziby 
w okolicy Podgoricy, w pobliżu Albanji, ażeby 
w ten sposób utworzyć silny mur słowiański prze: 
ciw łupieżczym napadom albańczyków. 


Petersburg 19-g0 marca. — Przybył tu dawny 
dyrektor banku, p, Łamańskij. Z przyjazdem jego 
łączą tu pewne zamiary w zakresie finansów. 

Petersburg 19-g0 marca. —, Nowoje wremja zajmu- 
je się nader żywo kwestją pokoju i wojny, zamie- 
ściwszy artykuły, w których roztrząsane były szan- 
se wojny z rosyjskiego punktu widzenia, powraca 
obecnie do tejże samej sprawy w sposób odmienny 
w artykule zatytułowanym „Czy niemcy pragną 
prowadzić wojnę?* Zaznaczywszy dziennikarskie 
objawy wojowniczego usposobienia prasy: niemie- 
ekiej i cel, oraz następstwa tych objawów, Nowoje. 
wremja zwraca uwagę na to, że ostatnie lata i osta- 
tnie wojny doprowadziły Niemcy do nieustannej g0- 
towości do starcia; tak było po wojnie duńskiej, toż 
samo powtórzyło się po wojnie z Austrją i znowu. 
w wyższej tylko mierze po wojnie francuskiej. „O= 
hecnie Rosja znajduje się w takiem samem położe- 
niu względem potęgi Niemiec, w jakiem znajdowała 
się w początkach bieżącego stulecia odnośnie do 
Francji. Tylko. z jedną Rosją Niemey na dobre li- | 
czyć się muszą, ale rachunek ten byłby stanowczym” 
i nawet w razie powodzenia nie przymósłbyim wię-, 
cej niż przynieść im może jej przyjaźń, nie mówiąg, 
już o tem, że po zwycięztwie musiałyby koniecznię 
być jeszcze bardziej na pogotowiu. W razie zaś nie-) 
powodzenia byłby to cios dla Prus, a mianowicie 
dla Prus, nie zaś dla Niemiec, taki, który mógłby 
znowu odosobnić Prusy i zburzyć federację bynaj- 
mniej nieutrwaloną, nieskrystalizowaną — przeci- 
wanie nawet szewrzącą przeciw hegemonuji pruskiej.“ 
Porażka Prus przywróciłaby Francji dawne stano- 
wisko i obudziłaby na nowo wielkogermańskie pre- 
tensje Austrji. Cesarzów Wilhelma i Aleksandra II 
wiązały nietylko stosunki przyjaźni i pokrewień- 
stwa, ale nadto względy państwowe, potężniejsze 
nad sympatje osobiste. Cesarza Wilhelma nieraz 
podburzano przeciw Rosji, wszalako pozostał on za- 
wsze wiernym idei przyjaźni z tem państwem, bo 
w wojnie z niem nie mógł widzieć nie innego prócz 
kłopotów dla swego. kraju i nawet może zburzenia 
wszystkiego, co w ciagu dziesiątków lat tak szczę: 
śliwie weszło w życie. „Oto względy, które zdaniem 
naszem powinny powstrzymywać niemców od wojny 
i dyktować im przyjacielskie pożycie z Rosją, która 
ze swej strony niczego równie gorąco nie pragnie 
jak pokoju. Chwilowe uniesienia, chwilowe rozdra- 


poza granice rozsądku i pewnych nieryzykownych 
obliczeń...* i, 


Telegramy. 


(Ajencji telegraficznej Rudolfa Okręta.) 


Paryż 20-g0 marca.— Obawy z powodn wniosków 
ministra finansów zaczynają ustępować. W kołach 
parlamentarnych wyrabia sobie przystęp przekona- 
nie, że budżet a konwencja ztowarzystwami kolejo- 
wemi są to dwie rzeczy różne.. Agence Havas sądzi, 
że większość komisji budżetowej przychyli się do 
wniosków Leona Say. 

Paryż 20 gó. — Wezoraj, jako w rocznicę pow- 
stania kumuny, odbyło się tu22 bankietów z udziałem 
w ogóle 4,000 osób, przyczem jednak interwencja 
władz nie okazała się nigdzie potrzebną. - Ludwika | 
Michel pełniła rolę wędrującej mówcezyni i jeździła 
z jednego bankietu na drugi, aby wygłaszać swoje 
mowy. Uwagę zwrócił tylko toast jednego z mów- | 
ców na cześć 88 pułku linjowego, który w r. 1881 
przeszedł do kumunistów. A 

Wiedeń 20-g0 marea. — Wedle doniesień z Zary, 


pobytu pod Podgoricą na granicy albańskiej. Przeło 


Żóny gminy w Ubli, uwięziony, zeznał, że jego 


wpływ na mieszkańców ustał irada zachowania 
wierności dla Austuji nie znalazła posłuchu od chwili, 
gdy do Ubli przybył anglik. Doard i rozdał pie- 
niądze. 

Belgrad 20-g0. — Wczoraj w południe metropoli- 
ta odprawił nabożeństwo za cesarza Aleksandra II. 
Rząd nie był reprezentowany. 4 

Belgrad 20-g0.—Deputacja wojskowa księcia Bul- 
garji przybywa tu wkrótce dla powitania króla. 


Telegramy własne 
„Murjeru Warszawskiego. 


Berlin 21-g0 marca. 

Książę Bismarck oświadczył wyrażnie, iż, zażyt- 
kowując cały czas swój na zachowanie pokoju euro- 
„pejskiego, dla spraw wewnętrznych nie ma wolnej 
tehwili. 


— Wieden 21-go marca. 
„ Wezoraj na posiedzeniu rady państwa poddaną 
zostala pod głosowanie sprawa reformy wybor- 
czej. 
Wnioski posłów polskich i czeskich zostały przy- 
jęte większością 15 głosów. 
W dyskusji przyszło do silnego starcia między 
deputowanymi Hohenwartem i Herbstem. 
Deputacja klubu polskiego z Grochołskim na cze- 
le udaje się do ministra handlu Pino z żądaniem 
przyśpieszenia koncesjonowania całej sieci dróg że- 
laznych wieynalnych. 


Petersburg 20-g0 marca. | ; 
„ Gazeta Ruś powraea znowu do przeniesienia sto- 
flicy do Moskwy, i nalega na to bardzo siinie. 

(Telegram doszedł nas wczoraj o godzinie 5-ej 
ipo południu i z tego powodu nie mógł być zamie- 
iszczony we wczorajszym numerze. P. K.). 


5 — NANA Uzy- 
'telnie Nowości. Graniczna nr 9 —Nowy-Swiat 
(Ar 4. Do wyboru przeszło 45,006 tomów dzieł. 
motwszych. - = —--9Y1=> 

.— Komitet Towarzystwa muzycznego podaje do 
wiadomości członków, iż na ogólne żądanie powtó: 
„rzony będzie we czwartek, dnia 23 marca r. b., o go- 
sdzinie 8-mej wieczorem, w sali resursy obywatel- 
‘skiej, wielki koncert Towarzystwa z tym samym 
'programem jaki miał miejsce w niedzielę. 
; Bilety nabywać można w kancelarji Towarzys- 

wa od środy, dnia 22-g0 marca, w godzinach od 
H1-tej do 1-ej z południa i od 5-tej do T-ej wieczo- 
irem, oraz w tych samych godzinach we czwartek, 
dnia 23-g0 marca. - y | 

środowy zaś wieczór nie będzie miał miejsca 

% bieżącym tygodnin. —282— 
DIESE ad AYIA NA ZE GETTO 


p LLK KRAE ESEA A PCIE EZR PCA AA 

— Niniejszem mamy honor zawiadomić szano- 
*vnych naszych klijentów, zaszczycających nas do- 
tychezas swojem zaufaniem, iż pomimo doznanego 
imieszczęścia przez spalenie się fabryki naszej wy- 
robów ciesielskich i stolarskich budowlanych, przy 
ulicy Czerniakowskiej pod nrem 63 egzystującej, ro- 
boty. przez nas przedsięwzięte nie ulegną najmniej- 
szej stagnacji i nadal w zakładzie naszym przy tej- 

- że ulicy pod nrem 90 prowadzone będą. 


—286— Bracia Bevensee. 
= Kancelarja Towarzystwa wyści” 


krów konnych i wystawy zawiadamia, iż od 
dnia dzisiejszego do dnia 15-go kwietnia r. b. przyj- 
'Imowane będą deklaracje w opieczętowanych koper- 
* tach, na dzierżawę bufetu podczas tegorocznej wy- 
stawy na placu Ujazdowskim. Vadium rs. 300.- O- 
twarcie deklaracyj nastąpi 15-g0 kwietnia, o godzi- 
'nie 2-ej z południa. A 
"Bliższe warunki w kancelarji Towarzystwa wy- 
Ścigów konnych Krak.-Przedmieście nr 30.. (280) 


'— Preypadłości nerwewe i migre- 
muy. Pani È. Kassmann, 40 lat wieku licząca go- 
spodyni, średniej budowy, mająca troje dzieci, cier- 
piała silną migrenę, powiarzającą się mniej więcej 
co dwa tygodnie. Po każdym atak czuła się, jak 
sama utrzymuje, jakby z krzyża zdjęta. Od wielu 
lat używała wszelkiek możliwych środków, powa- 
nych i domowych bez skutku. Nareszcie poradzili 
jej spróbować uarang Grimauita i czułą 
sie odrazu iepiej;, Rzadko kiedy Pokoje wziąć 

i rzy powtarzającym się ataku. 
o A PORA 67: Scalpel kićdicat). 


ska nr 24, obok kościoła św. Antoniego. 
PIR A AOC NIEBO. 


SĘ 


Adwokaż 
Stanisław MAWRZANOWSKME, 
przyjmuje sprawy sądowe w mieście gubernjałnem 
Madomiu, —065— 


IKsencja z 


salsazgaryii Uolbert, 
w Paryżu, pasaż Colbert. * | 

Prawdziwa esencja z salsaparyli Colberta jest 
środkiem roślinnym leczącym wszelkie wyrzuty z 0- 
strości i nieczystości krwi pochodzące. Unikać nale- 
ży fałszerstw i naśladownictwa. Wymagać należy 
podpisu czerwonym atramentem: A, Plateau, 
na każdej etykiecie. Dostać można w Warszawie 
u pp. Lilpopa, Mrozowskiego, Spiessa i Syna i Zeu- 
schnera. Gd nia 205— 


pinsin z 


; : = ASEE NETE SEE NETESE crearem 
— Bepariteur universele — Srodek je- 
dyny patentowany, wynaleziony przez aptekarza Si- 
mona w Paryżu, nr 36 rue de Proyenec, za pomo- 
cą którego sobie samemu z łatwością zrobić można 
wodę do włosów, tarbująeą natychmiast lub stopnio- 
wo siwiejące włosy na głowie lub na brodzie trwale 
na ich właściwy i naturalny kolor bez brudzenia 
skóry, Cena rs.,2 kop. 50. Sprzedaż jedyna w War- 
szawie u Aleksamdra Mocha, ulica Kra- 
kowskie-Przedmieście 0m 6:2. —119—r 


PEDEN TEES AOSE TEERAA ŻYŁA ZY AS O A LZ (PIK CÓREK EOE EAEE CY PAZ ATE 

— Bardzo prediso wyleczyć można opierz- 
chnięcie, popękanie skóry, opmrożenia, krostki, li- 
szaje i wszystkie t.p. dolegliwości skórne, za'po- 
mocą Drême Siman, który zarazem jest najle- 
pszy Eold=Oream. srodek cudowny, zachowu- 


| jący świeżość twarzy do późnej starości. Cena zni- 


żona, obecnie rs. 1 kop. 30. Sprzedaż. główna u 
Aieksanira docha, Ulica Krakowskie-Przed- 
mieście nr 83. —2285— 


zwwsłki, b. sędzia, adwokat 


— Bogusław Pr 
przysięgły, przeniósł kaneelarję na ul. Miodową nr 2, 
od Podwala nr 3, przyjmuje od 4 do T. —922— 


DERTTEN AE OWC SLEE TA FSK TABY an AAEE De EDR I SARSA URRA AA AASTA SZARO SA ZZA 


5. (814) 


impano 


(864) 


(657) Bentysia Quteman. Bielańska 


mr 4. Zęby sztuczne pors.2, oczyszćzanie lub plom- | 


bowanie po rs. 1. Wyjęcie zęba kop. 25. Reperuje i 
DeeP AnD paincanoproszel i TUe odao Uk, 
Wina Szampańskie: 

H iper sec. Rz 
Piper Carte planche. 
nadeszło do pp.: 


gaman > MSEE DORI WS A RTARTA E SERRE 
— Rozkład godzin przeznaczonych do bezpłatnego przyj- 
mowania w gabinetach lecznicy, urządzonej przy warszaw= 
skiem zgromadzeni sióstr miłosierdzia św. Elżbiety przy u- 
liey Długiej (wprost Bielańskiej), w, gmachu warszawskiego 
artyleryjskiego laboratorjum. 

(W poniedziałki: od 12—1 (gabinet 1) choroby gardła: 
prof. Trautfeter i dr Andersi Żera; od 1—2 (gab. 1) choroby 
gardła i płuc: dr Ołtuszewski; od 1—2 (gabinet 2) ehoroby 
oczu: prof. Woliryng i Mikucki; od 2—3 (gabinet 1) choro- 
by nerwowe i wewnętrzne: prof. Lambl rdr Pacanowski; 
od 3—4 (gab. 1) choroby, nerwowe i wewnętrzne: dr Rosen- 
thal; od 3—4 (gabinet 2) ehóroby chirurgiczne: dr Staryn- 
kiewięz.: o „.. i Ą 

We wtorki: od 12—1 (gab. 1) choroby wewnętrzne: pro- 
fesor Andrejew; od 1—2 (gab. 1) choroby kobiet; profesor 
Neugebauer i doktor Sztembart; oqd 1—2 (gab. 2) choroby 
oczu: doktor Mikucki; od 2—3 1) choroby wewnętrz- 
ne: doktorzy Heinrich i Sobolewski; od 3—4 (gab. 1) choro- 
by dziecięce: dr Gerlach; od 3—4 (gab. 2) choroby chirur- 
giezne: doktor Perkowski. RÓ i 

We srody: 0d. 12—1 (gab. 1) choroby zębów: dr. Koby- 
liński; od 1—2 (gab.1) choroby uszu: doktor Harten; od 1—2 


| (gabinet 2) choroby oczu: prof. Wolfryng; od 2—3 (gab. 1) 


choroby wewnętrzne: doktor Stefanowicz; od 3—4 (gab. 1) 
choroby chirurgiczne: profesor Efremowski i doktor Kru- 
szewski, l 

WVe czwartki: od 12—1 (gab. 1) choroby gardła: prof. 
Trautfetter i doktorzy Anders i Żera; od 1—2 (gab: 1) cho- 
roby gardła i piue: dr Oltuszewski; od 1—2 (gab. 2) choroby 
oczu: prof. Wolfryng i Mikucki, od 2—3 (gab. 1) eh roby 
wewnętrzne i nerwowe: prof. Lambl i doktor Pacanowski; od 
3—4 (gab. 1) chorooy nerwowe: dr Rosenthal; od 3—4 
(gab. 2) choroby chirurgiczne: dr. Starynkiewiez. 

WW piątiri: od 1—2(gab.1) choroby kobiet: doktor Sztem= 
bart; od 1—2 (gab. 2) choroby oczu: doktor Przybylski: od 
2—3 (gab. 1) choroby wewnętrzne: prof. Popow; od 3—4 
(gab. 1) choroby wewnętrzne: dr Przewoski; od 3—4- gab. 2) 


i choroby ehirurgiezne. doktor Zawadzki. 


W- sokoty: 6l.12—1 (gab. 1) choroby kobiet: doktor 
Ficki; od 1—2 (gab. 1) choroby. wewnętrzne: dr- Stefano- 
wiez, od 1—2 (gab. 2) choroby oczu: profesor Wolfryng; od 
2—3 (gab. 1) choroby uszu: doktor Harten; od 3—%4 (gab. 1 
choroby „dziecięce: dr Gerlach: «9d. 8—% (gab. 2) choroby 
chirurgiczne: doktór Kruszewski. CZD A HU Sir 


— Marja Culori, powróciwszy zpodróży zza- 


| granicy, ma zaszczyt donieść osobom inieresówa- 


Eir: 


giay Wysok 


nym, że począwszy od wyjścia niniejszego ogłosze- 
nia, przyjmuję na nowo obstalunki „na heljominia- 
tury. Lekcje zbiorowe heljominiatur odbywają się 
u mnie (ul. hr. Kotzebue nr 3): od godziny 12-tej do 
2-ej w południe. —105— 

SEATS ETA ASEE ZA ATETEA REREN SST AE E 


— Dr M. BY. Sierpinshi powróci 


STAEN 


2 zagra” 


2-ej. Widok nr LI e anni aj 


NEK ZRYWA AC UPARTA 
emman > i R. z 


-— Lekarz A. Pipdzelewski, przeniósł swe 
mieszkanie na 1:4. Żarawiąmn: AB. leczy spi 


'cjalnie choroby wewnętrzne. Przyjmujeod godz. 9-ej 


do: 10-ej 


ana i od 4-ej do b:cj wieczór. 
Ba GT WCTDNKAE 


W 
Eis BENZ HENNES T IAEA PSP Te ZY PEC AZALIA s (QL 
— Dnia 20-go lutego w Bukdadeie ręko= 
dzielniczym Gia kobiet (plac Zielony nr 10); 
rozpoczęła się nauka 48 BY H A/U 6 BY dla no- 
wego kompletu. W komplecie tym są wakanse, na 


które można zapisywać się codziennie. © (206) 


DISIA W Z RAIZ 
wynagrodzeń, wypłaconych przez Towarzystwo u- 
bezpieczeń „Jakor” w miesiącu lutym 1662 roku, 

. 5 ` r . {o ` . r 
za szkody w Królestwie Polskiem i kraju północno- 
zachodnim poóżaramii zrządzone. 
I. Królestwo Polskie. . 
A) Ubezpieczenia rolne. 


rs. k. 
1. Baczyński Leon, Maruszów, powiat 
Opatowski nasii sakos dogr + 290 56 
2. Domański Władysław, Wir, powiat o, . 
radóńskigcyc sinian ai. Medęgitow LOr 
8. Grabowska Kajetanja, Raczki, po- 
wiatykonecki mi aauina Bas amy jalasi s2lldm:42 
4. Koperski Aleksander, Tarosz, po- 
Wiadi. konecki asosaiówiabi anie jar azy sP2201150 
5. Ostrowski Antoni, Annopol, powiat i 
przasnyskir 4 adseimo ebor wiadcz eola 
| 6. Dziewulski, Saturnin, Reż i Mieżej- 
szezyzna, powiat sokołowski . . 270 10 
7. Hirschman Stanisław, Zanecin, p0- o. 
wiat sokołowski . e sze s. 4 is 250 — 
8. Goiębowski Siefan, Zaspy Miłkow- do. 
skie, pewiat.turecki,;. ssi sassone +.,176..16 
"9. Bem Wincenty, Belet, powiat ła- ESAM 
IIRS E GEN RIET ORI TERE OERA R O 
Łącznie . .«... 7,460- 90 
B) Ubezpieczenia fabryczne i miejskie. 
10. Olechowski Paweł, Czyżew, powiat FA: 
OSWOWSKi ot venc doden eie naodadydż łe 80 
11. Berisch Zoller, Łódź, powiat łódze ` 
Ma aRU gape k e AEIR I, PopiGw PNDR, IRE 13 38 
12. Tyntpulwer Nuta, Nowe-Miasto, po = 
aa WIALTAWSKIU svo svg sób st tomosshs tal ria 
| 18. Staszowski Lewi, Nowe-Miasto, po- 
„„„Wiat rawskiego osz doS 5-30 
' „Łącznie. . . . 1,927. 48 
II, Kraj północno-zachodni, 
A) Ubezpieczenia rolne, 
14. Cybulska Apolonja, Kamionka, po- | 
RWIAMUZISNEŃSKI TY = 
15. Popow Włodzimierz, Nowinki, po- 
a wiat maski. „6. SĄ 3.44. 4 93 — 
16. Witowicz Włodzimierz, Pniwoda, i 
daBPWIAĆ AHORRO DY AS dod enanada 


p Z NZ, 


PAET 


'Eaczie dd 
{ Ogółem. wypłacono w miesiącu lu- Ą 
Y 1882 roku ... ... . « . . 10,149 38 


| Warszawa dnia 12 marca 1882 roku. 
Zarząd warszawskiej jeneralnej reprezentacji To- 
warzystwa ubezpieczeń „Jakor”.-- z 
Członek komitetu nadzorczego, 
Jan- Paweł Łuszczewski, 
Jeneralna reprezentacja, 
Edward Epstein i Goldberg. 


. MTBE AA TRA: 

WIELKI: Dziś: „Izrael na puszczy”. Jutro: „Don 
Pasquale“ (ab. B, nr 1). — ROZMAITOSCI: Dziś: 
„Robotnicy“ i „Sztuka przypodobania się“. Jutro: 
„Epidemja*. — MAŁY: Dziś: „Ptaszek śpiewają- 
cy”, „Wyspa Tulipatan*, „Ofiara* i „Trafiła kosa 
na kamień”. Jutro: „Dzwony kornewilskie*. 

Cena okowity z dnia 21-go marca. ` 

; Hurt. skład. wiadro rs. 7.503, garniec rs. 2.44, 


Nowe Maszyny do Pończoch i Trykotaży, ul. Królewska 23, 1-sze piętro: Skład znany jako pierwszy i je. 


dyny, specjalnie obznajmiony z tą umiejętnością robót, odznaczonych na wszystkich wystawach Medalami. Do- 
kładna nauka dla kupujących jest nadzwyczaj ważną do odpówiedniego następnie zużytkowania maszyny. —Skład 


caje ej powody zarobów dmc rs. 20 ks t IRE Dn Apiesa gwarfineja prakiyoznosoi naszych madj di 


izes Rząd zatwierazony i kancjonowany 


DOM KOMISSOWY 


SALA LICYTACYJNA PRYWATNA 
, Miodowa X iż. 

1) Przyjmuje na sprzedaż z wolnej ręki lub 

rzez Jicdgojo wszelkie ruchomości: meble, 

ywany, litra, ubrania, lustra, biżuterje, rze- 

kuj Pia ekwipaże, instrumenta muzycz- 

e it. p. 

2) Na zleeevia kupuje i sprzedaje wyż wy- 
mienione przedmioty, jakorea wyroby i to- 
wary od fabrykantów 1 kupców, 

3) Wymienia meble. Zapas nowych i uty- 
wanych wielki na składzie, i 

Otwarta codzień od godziny 9-tej do 7-mej 
wieczorem. W święta od 12—93. 46r. 


Aufgebot. 


Es wird zur ałlgemeinen Kenntniss. ge- 
bracht, dass 

1. der Färber, ledig, Carl Emil Kaulfuss 
wohnhaft zu 3trassburg W/Pr. Sohn des zu 
Strassburg verstorbenen Fiirbermeisters Frie- 
drich Kaulfuss und dessen zu Strassburg le- 
benden Ehefrau Marianna geborene Heinrich, 

2. un die unverchelichte -Emilie Agnes 
Kendziorra wohnhaft -zu Strassburg W/Pr. 
Tochter des zu Strassburg verstorbenen Fuhr- 
manas Carl Kendziorra und dessen zu Stras- 
Bburg verstorbenen Ehefrau Maria goborene 
Heibueki die Ehe mit einander cingehen wollen= 

Die Bekanntmachung des Aufgebots hat 
In der-Stadt Strassburg und Grafschaft Go- 
slinen, in Russisch Polen zu geschehen. 


Strassburg WiPr. am 16 Maerz 1882, 


Der Standesbeamie 
Vórstehendes Aufgebot ist in den Kurjer 
"Warszawski in Warschau einzuriicken. 826r 

IG OGŁOSZENIE. gi 
Z dniem dzisiejszym rozpoczyna się sprzedaż 


KARPIE 


wprost z Krakowa przybyłych, przy Moście 
Aleksandrowskim od strony Warszawy, przy 
przystanku żeglugi parowej wprost Tarasu, 
cena przystępna —Berenchard Rendel. 


gF Skradziono! Z domu przy ulicy Wil- 
czej M 17 lit. E, przez wyłamanie zamku, 
pró.z innych rzeczy i pieniędzy: kupony od 
Listów Zastawnych sto-rublowych ziemskich 
5-procentowych z r. 1869, arkrszy NET pła- 
tne 22:Ozerwca r..b. X 105,094, M 106,790, 
M 121,425, M 127,963, M 149,661, na lat osm 
każdy. Uprasza Się bardzo wszystkich 
o zwrócenie na nie uwagi, a w razie ujęcia 


i odesłania. Nagrody rs. 15—Wileza, 2-gi dom. 


od Marszałkowskiej M 17 lit. E, m.10. 1858 


NABIAŁ? 


z Dominium dóbr Bielawa. W domu pod 
M 7, róg Brackiej i Nowogrodzkiej, od dnia 
dzisiejszego sprzedaż MLEKA, oprócz jak 
dotychezas w większych partjach uskute- 
cznianą będzie i częściowo, mianowicie: 

leka Swieżego kwarta kop. 10; 


zbieranego 5 
Śmietanki Bia 7.20: 
33; 


Smietany kwaśnej „ ją 
©) Funt, masła świeżego  „ 
Mleko odnoszone być może 


"W Składach Nowej Spółki Opałowej 
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Nowych i używanych i dekoracji, 
PIECHOWSKIEGO i $-ki, 


|| Marszałkowska X 60, róg Zielo- 
M nego Placu, 1-sze piętro.  815—r pa 


Próżne beczkiż 


do sprzedania 50 do 60 sztuk, różnej obję- 
tości, w Składzie Win, Miodowa XM 490/91. 


Dwa Weksle po 50 rs. 


wydane na imię Bazylego Skwarcowa, z d. 20 
Lutego, płatne 1-go Września, uprasza się 


uważać za nieważne z powodu zrealizowa- ' 


nia już takowych, NDZ PE 
= 
Rzetelny Zarobek = 
i © 
eny ŁATODGK 5 
bez kapitału i ryzyka przedstawia się 


inteligentnym osobom wszelkich sfer— A 
Oferty adresować należy: 


J. Lówin- 
ger, Peszt, Gizelaplatz X 3, 1-sze piętro. 


? 


Nowe-otworzona Pralnia 


bielizny damskiej i męzkiej. oraz sklepowej, 
przyjmuje takową do prania, po bardzo u- 
miarkowanej cenie.—Z czem poleca się Szan. 
Publiczności. 838 


SK LE 


obszerny, z dużem oknem wystawowem.Ęprzy 
ulicy Przechodniej (róg Elektoralnej), do wy- 
najęcia pod korzystnemi warunkami, od 1-go 
Kwietnia r. b.—Wiadomość w Kantorze Za- 
kładów przemysłowo-zbożowych, lica Lesz- 


no X 40A. 
TI! 


[II iil 


Ceny zniżone 


Kantor przy ul. Ordynackiej Xi 8, drugi 
dom od Nowego-Światu. 

Za sążeń kubiczny drzewa sosnowógo 
szczapowego rs. 14; Qlszowego rs. 15; 
Brzozowego rs. 16 kop. 50.— Węgle 
drzewne korzec kop. 50. Najlepszego 
Węgla kamiennego zagranicznego ko- 
rzeć kop. 95. Najlepszego krajowego k. 
80. Całemi wagonami o 12! kop. taniej 
na korcu. Odstawa natychmiastowa, w skrzy- 
niach krytych, óstęplowanych cechą Magi- 
stratu. 1839 
Do sprzedania tanio 1848 


Instrument inżynierski 
niwelacyjny, 


Hroter 


przyjmuje obstalunki woskową i terpentyno- 
wą farbą, wykonywa z największą akurat- 
nością,—U]. Świętokrzyzka Ne 25, m, 10. 1841 


5 
ać f Aye, 


Potrzebna jest PANN 


kompletnie uzdolniona do ubierania ka- K 
4 peluszy, za dobrem wynagrodzeniem; $ 
A może być stała, albo przychodnia.— 
Marszałkowska M GA, mieszk. 5 1833% 


PaaS AE E aie, 
PAE 2 aaa BI 


osadzie Krasnosielc, żądany Jest 


DOKTÓR. 


Osada placić będzie doktorowi około 300 rs. 
z dodatkiem mieszkania z opałem. —Bliższej 
informacji udzieli miejscowy aptekarz. Adres: 
przez Maków w Krasnosie:cu, gubernja Lom- 
żyńska. 1844 


“PRACOWNIA «a 
EMILII BRANDT, 


przyjmuje wszelkie roboty damskie i wyko- 
nywa podług żurnali Paryzkich. Tamże po- 
trzeba 40 Panien, ulica Senatorska X 2, 
wejście przez owocairnię, mieszk.-6, 1 piętro. 


trójnogiem.— Twarda M 15, mieszk. 6. , 


Ę yi sd PoE ZIE: 
ALEZ, PIP D RAM A Z De LOB2 LE PRPIZE APA AI a RÓ PODODE a ROZA A R ZN dA suk roza IE: POCZ PesEtR LADA 
i GH A Z PONO O Aa 
ć FOEWESNE NA 


Pa limi di GP 


Juljan Wolff uwalnia od bólu zębów bez 
wszelkich metalowych narzędzi, także plom% 
buje zęby, oraz odstępuje krople od bólu zę- 
bów i wodę hygieniczną, wzmaeniającą dzią= 
sla i oczyszczającą zęby.—Róg ulic Aleksanz 
drji i Krakowskiego-Przedmieścia domu X 16, 
mieszk. 14, na 1 piętrze, 1-a sień. 1836 


RC W fr TSEN 


PYTAC PARE 


Aka: zedaż. 
Kaukazki Magazyn 


2i Królewska X 4, > 
$ wszystkich towarów, materji jedwa- $$ 
Ej bnych i szłafroków. Ceny znacznie zni- BR 
żone. 


zak ACAR Hy GR zał 


pah (EP 


z eleganckiem urządzeniem, przy ulicy Nio- 
eałej— Wiadomość ul. Swiętojerska M 12A, 
mieszk. 51, od 4 do 7 po południu. 1834 


KOLONIA 


w blizkości st. Dr. żel. Miłosna o 3 wiorsty z 
1-ej włóki, w tem 6 morgów lasu, 4 m. łąki, 
z ogrodem owocowym z wszelkiemi zabudo= 
waniami gospodarskiemi, do sprzedania, wraz. 
z inwentarzem żywymimartwym. Wiad. W = 
dok X 3, mieszk. 10, od 3 po południu. 1851 


Poszukujących 


(ich  Mięgzkań 


zawiadamiamy, że mamy. takowych znaczny 
wybór. Z czem się Biuro nasze poleca. Mar- 


szałkowska X 75. 831 


POSAD 


dla zdolnego i biegłego handlowca, 
inogącego w caleim znaczeniu zastąpić wła- 
ściciela w Zakładzie handlowo - fabryczno- 
przemysłowym, 14 godzin dziennej pracy, wy- 
maganą jest energja, punktualność, spręży= 
stość, przytomność i bystrość umysłu, inteli- 
gencja, język polski, francuzki i niemiecki, 
Warunki bardzo korzystne o tyle, o ile obo- 
wiązki zdolnie i umiejętnie wykonywane bę- 
dą.—0Oferty pod adresem: X. Z. 102, przyj- 
muje Warszawska Agentura Ogłoszeń, ` Se- 
natorska 22 i Kantor Kurjera. 828 


Di 


Administracj a 


Żeglugi Parowej 
na rzece Wiśle, 

zawiadamia tniniejszem, iż z powodu krót- 
kich dni, a tem samem ciemnych poranków, 
jazda pasażerska pomiędzy Warszawą a 
iwangrodem czascwo wstrzymaną 
zostaża.—Statki kursować tylko będą w gór- 
nej Wiśle. z Nowej Alsksandrji (Pu- 
ław) do Sandomierza i odwrotnie bez 
żadnej zmiany. 1846 


PROSBY 


do wszystkich władz redaguje Biuro Radcy 
Honorowego Butby.—Bednarska 20. 1856 


ATA 


a a_ e O ć 
| Koronki Ruskie 

à biaie i czarne, z najpierwszych źródeł p 
otrzymano w komis. —  Or6pe-lisse, $ 
kwiaty i żaboty, po cenach nieprakty= $ 
kowanie nizkien. Senatorska 27, obok W 
j kościoła éw. Antoniego, mieszkania $ 
HM 2 185 ZĘ 


Pance sosnowe i świerkowe 


jednoroczne w większej ilości, raczy adres 
swój i wiadomość o cenie złożyć w Kanee= 
lacji J. W. Hr. Ordynata Zamoyskiego, przy 
uliey Senatorskiej X 31. 835 


Ktoby miał 


Akce. T. zakt. przędz. Zą 


mein 


KWIATY i RANG 


w różnych gatunkach; oraz różne Rośliny 


sprzedaje ogrodnik Loffler, przybyły na króte 
ki czas, z miasta Sztuttgardu, ulica Bielańs 


ska, Hotel Lipski, lokalu M 11. 185 


Jest do odstąpienia 


SKLEP, £ 


dystrybucyjno-spożywczy, w dobrym punkcie 
i dobrze procentujący.-—Wiadomość w tym= 

że sklepie, .Erywañska NM 5, „Prosper, od 
golz. 4 do 10 wieczorem. 1857 


Koleje żelazne [isiyi 


Warsz. Wiedeńska: 
Pośpieszny 3 klasy ........ 6—r. | 950 w 
Qsobowy 3 klasy..... »....|l11Or. | B55w, 
Osobowy 3 klasy (do Pictrk.)| 5/35 w.|10/10r. 
Powyższe pociągi łączą się i 
z drogą tódzkq. | 
Kurjerski 2 klasy ,...12.-| 95=w.| 7|-—r. 
Roboczy: poniedz. środ. piąt.| 8 30r. |—--— 
wtork. ezwart. sobot. — — | 8/05 w. 
Warsz.-Bydgoska: 
Osobowy 3 klasy ..........| 650r. 110130 w, 
Kurjerski 2 klasy ..... „...| 2/35p.| 2/45p, 
Roboczy: poniedz. środ. piąt.| 830r. |—|— | 
wtork. czwart. sobot.|—|— | 8/05 w. 
Warsz.-Terespolska: | 
Pocztowy 3 klasy .........|lli20r.| T11 w, 
Kurjerski Z klasy .........| 3/50p.| 1]37 p. 
Osobowo-towarowy ........| T12 w.| 7j34r. 
W/arsz.-Petersburska: 
Osobowy 2 klasy.....:. tee | 9330r. | 7/33 w! 
Osobowy 3 kla8y ,.14.«1«..| 6/48 w.| 3/53 r. 
Pocztowy 3 klasy .........|11/20 w.|10|20r. 
Naćwiśl. do Mławy: 
Pasażeraki 4. sęęa00 04430 „| 9120r. | -8/24 We 
| OSADA EEG OJAPĆ „| 6/07 w.|10/43 r. 
Nadwiśl. do Kowla: | 
Pocztowy s oseas es dea. te | 1I50p.| 2/17p. i 
Pasażerski ,.,..... cees eee | 9/14 W.| 8II5G 
Obwodowa: : 
Z dworca wiedeńskiego ....| 1|10p. [1126r 


AN „Statki parowe odchodzą: Z - 


słu 
RRS 


Płocka do Warszawy, codziennie 
o 6 zrana, oprócz Poniedziałku —Z W:wsza= 
wy do Iwangrodu i Sandomierza, w Niedzie= 
le, Wtorki i Czwartki” o 5 zrana—4 Iwan- 


grodu do Warszawy, .w Poniedziałki, Środy 


i Piątki o 5 zrana.—Z Nowo-Aleksandrji do 
Sandomierza, w Poniedziałki, Środy i Piątki 


o 5 zranas—/ Sandomierza do Nowej Ales 


ksandrji i Warszawy, w Niedziele, Wtorki 
i Czwartki o 7 zrana. 


Kurs giełdy warszawskiej $ 
dnia 21 marca 1882 r. 


Berlin 100 m. z kr. term. 
Londyn 1 f. st. „ p 
Paryż 100 fr. 05 » 
Wiedeń 100 gul. + 
Papiery publiczne: 
40, L. zast. 3 okr. s. Ii II 
Òh L. z. nowe z r. 1869 d. 


m, 
List. zast. m. Warsz. ED 
I 
List. z. m. Łodzi ser. Ii lI 
4h Listy likwidacyjne d 


7 ” m, 
Bil. Ban. Ces. s. I, II i III 
Ros. Poż. Prem, z r. 1864 

g Ja a 1866 
1 Pożyczka wschod. rs. 100 
Si R 100 
M7, , _ 100 

Akcje i obli acje: 

Ake. dr. ż. W.-W. rs. 100 
Ake. dr. ż. W.-B. rs. 100 
Ak dr. ż. Warsz.-Tereg, 
Ake. dr. ż. Fabrycz.-Łódz, 
Ako. Banku Hand. w War. 
Akc. Banku Dysk. w War. 
Akce. Banku Handl. w Łodzi 
Ake. War. T. ub. od ognia 
Ake. War. T. fabr, cukru 
Ake. T. £ cukru Józefów 
Ake. Dobrżel. t. fabr. cukru 
Akce. T. Lilpop, Rau i Lew. 
Ake. Tow. fabryki machin 
Ake. Tow. Łazien.i Łaźni 


» ” » jów 


Wartość kuponó 
Od listów zastawnych ŁY? ks ka 
Od listów zastawn. nowych 5%, E 1233/5. 
Od list. zast. m. Warsz. ger. 1i JI k. 236/9» 
Od listów zast. m. Łodzi k. 194*;. 
Od listów likwidacyjnych k, 1221, 


urszawy do Płecka, codzienaie 
o 9 zraną, oprócz Niedziel, — Z 


| 


| 


| 


| 


il 


| 


"TYGODNIK MÓD I POWIEŚCI 


wychodzi w formacie pism ilustrowanych warszawskich i każdy numer obejmuje półtora ar- 
kusza druku części literackiej. Do każdego numeru dołączony zostaje dodatek półarkuszowy 
jllustrowany, ubiorom i robotom damskim przeznaczony, brany ze słynnego pisma berlińskie- 
go Modenwelt. Dodatków tych każdy prenumerator w ciągu roku otrzymuje sztuk 80, a 
mianowicie: a) arkuszy z drzeworytami sztuk 48; b) tablie z krojami 16; c) rycin kolorowa- 
nych paryzkich sztuk 16. 

Prenumerata wraz z przesyłką pocztową wynosi 
kwartainie rs. 2 kop. 50, półrocznie rs. 5, rocznie rs. 10, 


w Warszawie kwartalnie rs. 1 k. 80, miesięcznie k. 60. 


PRZYJACIEL DZIECI, 


Pismo tygodniowe illustrowane, 


od Nowego Roku 1882 wychodzi w powiększonym formacie, z Huga starannie 
prowadzoną i z dodatkiem półarkuszowym dla mniejszych dzieci, co tydzień do każdego 
numeru dołączanym. Dotychczasowa dążność pisma, bawić i uczyć zarazem, zachęcać do 
FEINE co dobre, a wstręt obudzać de złego, pozostanie i nadal głównem zadaniem 
redakcji. 


Prenumerata od Nowego Roku 18382 wynosi w Warszawie kwartal 
nie rs. 1, z przesyłką pocztową kwartalnie rs. 1 kop. 25, późrocznie rs. 2 
kop. 50, rocznie rs. 5. > 


Adres: do Jana Kantego Gregorowicza, Redaktora Tygodnika 
Mód i Przyjaciela Dzieci, Widok Nr 3. 


U Wydawcy, oraz we wszystkich księgarniach znajdują się do nabycia dzieła: 

1 Klin klinem, nowella J. I. Kraszewskiego. Cena kop. 60. 

2. Zaklęta księżniczka, nowella J. I. Kraszewskiego. Cena kop. 60. 

3. Przyjaciel Dzieci z lat upłynionych w kompletach całorocznych, zbroszurowany 
TB. 3, ozdobnie oprawny rs. 4. 
4. Macocha, przez Wilkońską. Tom 1, kop. 70. 
5. Mrowin i rock, przez Wilkońską.: Tomów 2, rs. 1. 
6. WW pałacu i chatce, Auerbacha, rs. 1 kop. 20. ; 

ię AUS powieści dla dzieci i młodzieży, wybranych przez Walerję Marrenć.—1. Ka- 
zio, kop: S i J : n D p 

Osoby nadsyłające pieniądze na powyższe dzieła wprost do Redakcji „Tygodnika Mód“ 
i „Przyjaciela Dzieci* w aiżzawie, będą miały przesłane takowe bezpłatnie. 


EMIL SKILWSK I, Wydawca. 


Magistrat miasta Warszawy. 


Dnia 31 Marca (12 Kwietnia) r. b., o godzinie 11 rano, odbędzie się w gali licyta- 
eyjuej Magistratu miasta Warszawy licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje, 
na dostawę 150 ławek ogrodowych, od rs. 8 za ławkę. ; onai ty 

Mający zamiar ubiegania się o takowe przedsiębierstwo, złoży: W czasie i miejscu wy- 
żej oznaczonym na ręce p. o. Prezydenta miasta opieczętowańe deklaracje, napisane-na pa- 
pierze stemplowym cony kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz z kwitóm Kasy 
miasta Warszawy na złożona w tejże Kasie vadium w ilości rs. 120, i na koszta ogłosze- 
nia rs. 35, które nieutrzymującemu się przy licytacji zwrócone będą. r SAR 

Warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu każdodzienie, 
wyjąwszy dni świątecznych. 


Tzor do d.elzlaracji: 


3 W skutek ogłoszenia z dnia, « »i««. . podaję niniejszą deklarację, mocą której por 
dejmuję się dostawy 150 sztuk ławek ogrodowych, za sumę rs. N. N. kop. N. N. (wypisać 
literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom, w warunkach licytacyjnych 
wamieszczonym. $ ; > 
Kwit na złożone w Kasie miasta Warszawy vadium w ilości rs. 120 i na koszta 
ogłoszenia rs. 35, przy niniejszem załączam. EINEAN ; ; 
Stałe moje zamieszkanie w N. N. (wypisać miejsce zamieszkania), 
"Pisałem dnia N. N. (wypisać dzień, miesiąc i rok). 
Podpisać wyraźnie imię i nazwisko, z —131—r— 


AES 
A 


—1818— 
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SKŁAD WIN 


KAUKAZKICH i KRYMSKICH 


RACHE M EMLEK mR, 


ulica Długa X 5, poleca na Święta: 


Wina naturalne, które sprzedaje qd kop. 30 za buteikę, lub rs. 1 kop. 35 za 
sę garniee i wyzej, stosownie do dobroci.  . 
Fi Wina Szampaństkie, nieustępujące zagranicznym 0d rs. 1 kop. 20, do rs. 2 
kop. 50 za butelkę. y f 
Sprzedaż tychże Win odbywa Bię takis pa nach oryginalnych w następucących 
składach: 


Merkury, Twarda X 18, 

p. Wilkańca, Czerniakowska M 69. 

w Składzie Towarów Kolonjalnych, ulica 
Bracka X 4. 


6| p. Bartolda, Marszałkowska M 50. 

B MerKury, Marszałkowska M 45. : 

d % Nowy-Świat, wprost $=to-Krzyzkiej. 

7 Hoża, róg Kruczej. y 
Elektoralna wprost Solnej. Ai pn M 

ia z prowineji upraszamy wprost do naszego Kantoru przesłać, gdzie 
A idei > wwiąki za Ete Senie: TREE na) wykonywane oędą. — Oenniki 
W rozsyłamy na żądanie franco, 827 


” 


a EK O a T 


oszez kuracyjny 


z najdelikatniejszych winogron, zaletany przez znakomitych leka- 
rzy, jako środek działający skutecznie na rozmaite dolegliwości 
f osłabienia,—znowu na składzie u nas się znajduje i odstępujemy takowy po kop. 50 za 
butelkę —Do nabycia także we wszystkich naszych filjach. 


SKŁAD WIN BRACI KEMPNER, 


DŁUGA KB r=821 


KSIĘGARNIA 
GEBETHMNERA I WOLFFA 
otrzymała na skład pracę p. t.: 


Epopeja ludowa 
0 CHROBRYM i SZCZERBCU JEGO, 


napisał Ernest $ulimczyk Świeżewski. 
Cena rs. 2 kop. 40. 766—r 


Pramodnik: Hire, 


Tom IV. 


Już jest przygotowanym do druka, upra- 
Sza Się zatem osoby interesowane, aby o zmia- 
nach jakie zajść mogły w ostatnich miesią- 
cach w ieh rodzinach, zechciały zawiadomić 
Autora, adresując Ad. Am, Kosiński, War- 
szawa, ulica Cnmielna M 5. 1752 


Z powodu zmiany interesu, zaraz jest do 
sprzedania 


Restauracja 


od lat 6-ciu egzystująca, elegancko utządzo- 
na z gabinetami w punkcie korzystnym. Wia- 
domość na miejscu, ulica Berga M 16. 1649 


BS PANNY 
potrzebne są zaraz uzdolnione, podręczne, 


maszynistki i do nauki —Podwal X 14, Wia- 
domość u rządcy tegoż dómu. 1-839 


która pracowała w pierwszorzędnych maga- 
zynach w Paryżu, przyjmuje do ubierania. 
Kapelusze damskie, po 40 kop., dzietinne po 
30 kop., oraz przyjmuje pióra do tryzowania. 


Wiadomość: Nowolipie M 50, mieszk. 14. 856 
UTA TRY APU PRE ZEETEBATLEN ANTO ALDIA ARE KVA SEAST DAE AEE 


Potrzebną jest summa 


30,000 Rs. 


na hypotekę domu przy ulicy Marszałkow= 
skiej, zaraz po Towarzystwie, 35 tysięcy, be- 
pośrednietwa. Uprasza się o przysłanie adrez 
Bu: Widoa M 7a, mieszk, 14, lub u stróża. 1837 


w maszyny najnowszych wynalazków -poruszanych 


„POD MERKURYM” 


 Mowo-otworzony hirtowo-detaliczny 


SKŁAD OBIĆ PAPIEROWYCH. 


Senatorska Nr 27, obok kościoła Ś-go Antoniego, 
zaopatrzony został w wielki wybór Obić papierowych, po» 
cząwszy od najtańszych t. j. 10 kop. za rulon; zaś na papierze 
gruntowanym od 18 kop., które to gatunki znajdują się za- 
wsze w wielkim wyborze na składzie w każdej żądanej ilości, 
na co zwraca się szczególną uwagę PP. Właścicieli domów. 

Również znajdują się Obiela w wyższych gatunkach, które 
na żądanie podług materyj meblowych wykonywają się. +—ggz S 
3 g> FER 4 OZ RZ: NOTE du ain E; FA 


Fabryka zaopatrzoną została 


VA 


Likiery i 


kowanych. 


HANDEL WIN i DELIKATESÓW || 


Twarda Nr 8, wprost Cyrkułu, Twarda Nr $, 


poleca na nadchodzące Święta znaczne zapasy wystałych Win Więgierskich K 
od rs. 2 kop. 50 za garniec, F'rańcuzkich białych i czerwonych od rs. 3 za "ER 
garniec, Burgundzkich, Reńskich Š y PODESORKICA po eenach możliwie 
nizkich. 

Miód Przegaliński stary, po rs. 1 kop. 70 za butelkę. 
Wina Krymskie i Kaukazkie białe, od kop. 30, czerwone od 35 kop. 
Wódki zk dA z dystylarni F. Jankowskiego. : 

odki zagraniczne. — Wódki Ruskie Sztrittera i Bekmana 
w Petersburgu, Popowa w Moskwie i Wolfsehmidta w Rydze. > : 
Wszystkie towary kolonjalne w doborowych gatunkach, pò cenach umiar-. E3. 


Obstalunki z prowincji załatwiają się z póśpiechem Í sumiennie, a do właści- 
wych Stacji Kolei żelaznych, mogą być wysyłane za zaliczeniem (Nachnahme). 


Sklad Plótna Haftów i Bielizny 


D j Paryżanki, 
la mlodej Paryżanki, 
poszukuje się domu zacnego i Wara 
gdzieby obok troskliwej opieki dokońezy 
mogła edukacji w języku franeuzkim wraz 
z domowemi panienkami.—Wiadomość w biu- 
rze kaucjonowanem profesora de Prechamp8, 
ulica Długa X 23 (Eldorado). r—840 


| m e a wł 

W Powązkach, przy szose, pół wiorsty 

za rogatkami Powązkowskiemi, są do wy= 
dzierżawienia od 1 Kwietnia b. r. 


obszerne murowane budowle, 


w których zakłady fabryczne dostatecznie 
BENE się mogą, oraz przy ulicy Bura» 
kówskiej do sprzedania Plac frontowy, 
przeszło 27,000 łokci mający.—Wiadomość: 
Bielańska M 17, mieszkania 5; od 3 do 5 


godziny po południu. 1840 


W Niedzielę wieczorem, jadąc tramwajem 
3 29 z Doliny Szwajcarskiej da Alei Jero- 
zolimskiej, zgubiony został 100488 


PUGILARESIK, 


zawierający oprócz kilku rubli gotówką, 
Książkę Legitymacyjną i bilet odbycia po- 
winności wojskowej na imię Aleksandra Bo- 
brownickiego-Tiebchen wydane, jak również 
Weksel S. Różyckiego, płatny 5 Marca i` 
w terminie zapłacony, nie przedstawiając 
je żadnej wartości, wiele jeszcze notate 
tylko dla właściciela przedstuwiających war- . 
tość—Łaskawy znalazca zechce ża nagrodą 
odesłać na ulicę Chmielnąę pod X 11, do 
mieszkania Dra Liebchena, 1835 


Warszawa dnia 8 (20) Marca 1882 r. 


- Majątek Ziemski 


włók 12, jest do sprzedania z bardzo ładnym 
parkiem i ogrodem owocowym z dworem 
mieszkalnym wygodnym, o 12 pokojach, bū- 
dynki murowane ź zasiewami i inwentarzem 
w dobrym stanie, w odległości od Skiernie= 
wic wiorst 17, od Rudy Guzowskiej wiorst 
18, dowiedzieć się można o warunkach, Mio= 
dowa M 3, w Kancelatji Notarjusza Nostitz= 
Jackowskiego. . t ; 


10005 *fnpoud euueizp ‘Ered 


r—837 


T. KWAŚNIEWSKIEGO, 


w mach Teatralnym pod filarami (obok Cukierni), sprzedaję: 


Krotony i Piki francuzkie, kolorowe, po kop. 15, 224,, 28 i 34 łokieć. 
Kołnierzyki męzkie webowe, z przeszłego Sezonu, po kop. 8 i 12Y,. 


Garniturki haftowane (kołtierżyki 


F'anszony kórónkówe czarne i białe, od 


Korońki czarne i białe od kop. 1 do 16 


l A z mankiet. 
518, sprzedaje obecnie po kop. 25, 30, 45, 90 
Hafty maszynowe, wstawki i ząbki, po kop 
6 


ami), którć kosztowały po ts. 11, 3, 4, * 
irs. 1.50. 


i, 16 łokieć; Czepki po kop. 35 i 45. 
ARTE 
okteć. 


Głorse męzkie haftowane od kop. 40; 
*—1850 zh 


` aimi secin Std 
i Koronek ruskich | 


w Warszawie, , f 
ulica Mazowiecka M 3, drugie piętro. -N 
3  Odbiera co tydzień świeże transpor- kt 


ii ta koronek ręcznych, wykonywanych r 
podług deseni francuskich. ; 


: Chustki crême i czarne. 


Krawaty, fanszony 
i Obszycia do chusteczek balowych. 
a Lami ki: na meble. BĘ 
„Szerokie | GND gene 0 7 
„Ba gakień, bielizny 1 mebli. 


` Tamże Herbata firmy Szlakowa, je 
dyna w Warszawie, posiadająca ogro- 
mne składy w Moskwie i EKES 28 k 


mj get OB G KUEUMG Ts I, 
„Lokal na bawarję mianowicie: Sklep, 
sala bilardowa, dwa pokoje i kuchnia, ogród, 
lodownia, oddzielne piwnice, za rs. 600. 


Na pierwszem piętrze: 
4 Pokoje przedpokój i kuchnia, roezn. rs: 360. 


cuskiego. 


2 Roma op apo ikuchnia, | yi „ 240. 
a drugiem piętrze: 

2 pokoje przedpokój i kuchnia, „. „ 180. 

2 pokoje i kuchnia, h 150. 

4 pokój i kuelnia $ a fiy. 100. 
Na trzecim piętrze: 

Ə pokoje i kuchnia, H 24.4007 

2 pokoje i kuchnia; „ 120. 


Lokale są widne, suche, ciepłe i świeżo 
odnowione. Wiadomość na miejscu: Jerozo 
ni ak M 4, róg Solea u rządecy domu. 1602 


Zupełna wyprzedaż 


tła i Kapeluszy a 


pozostałych z sezonu letniego i zimo- Ę$ 
wego, Okryć lekkich kaszmirowych, RE 
Sukienek, i. Paltocików=—dziecinnych. [i 
„EBS Par yzki Królewska M 2 Rh 


Wielki Medal srebrny” 1881 
Akademji Narodowej Paryzkiej. 


FILTRY ALBERT: 


do klarowania wody, które każdy może. otwie- 

račji oczyszczać dowolnie. Jedyny skład 
'w Magazynie Francuzkim przy „ulicy 
Hr. Berga N 16, który również przyjmuje 
wszelkie reperacje "Filtrów. 1689 


„Fabryka Kapeluszy - 


pod firmą 


rpa SON ARD; 


przy ulicy Miodowej M 44, w domi 
„ barona Lessera, 

ma honor zawiadomić Szanownią Publiczność, 
iż na nadchodzący sezon wiosenny pizygotó- 
„wała znaczny wybór Kapeluszy Qylindrowych 
i Filcowych, w najświeższych fasonach, od 
żnaczających się dokładnem O ź anez 
zliwię przystępnemi cenami, 


Wd. 23 Marca (4 Kwietnia) r. b. sprze: 
dany będzie w drodze subhastacji, 
w Wydziale IV-m tutejszego Sgu Ukręgo- 
wego, o godz. 10 rano 1700 
« uk: 


(MLJ-TIĘTOTY 


murowany, M 1389/29, przy ul. Mar- 
szałkows iej wraz z domem parterowym 
murowanym. natrożnym, od ulicy Wspólnej, i 

ogródkiem, przy tejże posesji znajanjącym się. 
Dom trzypiętrowy. jest nowy, wysta- 
wiony z razei komfortem i elegancją: ła- 
zienki, prysznic. .waierklozety, para- 
pety marmurowe, gaz na schodach i w mic- 
szkaniu I piętra, dzwonki elektr yczne, we 
wszystkich pokojach, podwórzecałe asfaltowa= 
ne, stajnia, wozownia i t. d.. Dochód przed sub- 
hastacją wynosił około 5,800 rs. bicytacja 
rozpocznie się od sumy 0,009 rs.—Bliż- 


szych wiadomości zas sięgnać można u mae - 


cenasa Rodzyna, Zalaziła-Brama M 1, od 
4 do 6 godz. i u właścicielu, domu, przy uli- 
cy Marszalks owskiej Ni 21a, do godz. 11 rano. 


Duży Sklep 
z kilsoina wystawi ami, w najpryneypalniej- 
sżym MmEcie, jest do odstąpienia z kontra- 
ktem 2!/ let nim. —Oferty „proszę składać w 
"Kantorze, Kurjer  Warszawskieśgo, pod. lit. 


a 20: e 


20 Senatorska. 


ji YRAR DOW 


Główny Sklad Detaliczny powyższej: Fabryki, 


przy Ulicy Krak. -Przedmieścię, w gmashu Dobroczynności, 


trzymał znowu w ielki transport 


Płócien białych ROZ cienkości 


które się w pół sztukach, z ustąpieniem znacznego rabatu, s sprzedają. 
Nadto tenże skład, posiada znaczną partię, 
w Resztkach, mogących służyć na materacyki dziecinne. które Szanownej Publiczności, 


po cenach o 2087, zniżonych, poleca. 


Oprócz znanych Szanownej Publiczności, wyrobów Inianych wszelkiego rodzaju, Skład 
jest również stale zaopatrzony w wielki wybór bielizny męzkiej i damskiej, 
nizkich stałych, oraz przyjmują się obstalunki na takową, które z największą AON T 
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podług najświeższych modeli w ykonywa. 


Elielle i Dittrich. 


MAGAZYN MEBLI 
Szczepana Olsztyńskiego, 
poleca wielki dobór mebli i robót tapicerskich: 


NAJWIĘKSZA PAROWA FABRYKA GORSETÓW 


W. STEINER I BRATA, 


Świętokrzyzka k 24, 
"poleca największy wybór i najlepsze fasony. 


Senaterska 20 


1785. 


różnokolorowych Drelichów również 


po cenach 


Przysposobienie i sprzedaż niżej wymienio- 
nego środka, jako niezawierającego w swym 
składzie części szkodliwych dla zdrowia, do- 
zwala się na ogólnych zasadach handlu. 


POUDRE 
ROSALBINE 


najnowszego wynalazku, wprowadzony w eya 
cie w najmodniejszym Paryzkim świecie, spre- 
parowany na glicerynie, podług najściślę 
szych hygienieznych zasad. —Cenars. 1,z pusz- 
kiem rs, 1 kop. 50. l 

Puder Resalbine najnowszy, prawdzi- 
wy fenomen w sztuce kosmetycznej; pokrywa 
twarz naturalną bialością tak delikatną, że 
osoba używająca nie może być posądzonaą o 
upiększenie twarzy. — Cena rs. 1, z puszkiem 
rs. 1 k, 50.—Wylączny skład na Warszawę 
Perfumerja Mobrzańskiego Renais- 
sanco, Nowy:Swiat N 4l iu u Leona No- 
wo-Senatorska 8 4 

Tamże świeżo nadeszły per a 


KWIATU MIŁOŚCI, 


zmora i ieh jo ładnie: 


Perfumy z kwiatu miłości. pochodzą z po- 
łudniowej Indji. Kwiat ten Flora of Wight, 
jest nadzwyczaj rzadki i poszukiwany, gdyż 
puszcza i kwitnie w nocy, w ciągu ż.godzin 
więdnie i opada; dla uzyskania jednego fun- 
ta wonnego ekstraktu, potrzeba jest około stu 
funtów. świeżego kwiatu. Ekstrakt- kwiatu 
miłości jest uznanym i sprowadzonym iod pół 
roku:do Europy. Pomimo sympatycy nej siły, 
odznacza się czarująco przyjemną wonią, — 
(Perfumy przechowywać należy w ciemnem 
miejscu.) Cena rs. 2 kop.50. 310—=r 


BARDZO FANIO! 


Stała sprzedaż 


Puchu iPierzy 


świeżych, u wdowy po urzędniku. — Sienna 
M 19. mieszka mieszkania, 2. 1435 


OPELALOGKA OBQBKÓW 


operuje odeiski najbelesniejsze i zadawnione 
w ciągu 5-u minut, —Przyjmuje każdodziennie 
od 10 do 12 i od:3 do 5 godz.—Krak,-Przed- 
mieście M 31—K. Bielińska, 1721, 


Interes wozowy, 


od kilku lat prowadzony, znaczne pizyno- 
szący korzyści, jest do udstąpienia z powo- 


du zmiany okoliczności-—Bliższa. wiadomość» 


uliea Solec M 42 domu, mieszkania 4, dru- 
1769 - 


H: E., z wymienieniem rodzaju interesu. 1827 | gie piętro od frontu. 


przy rogu ulie Długiej i Pr zejazd 565/6. 565/6. 


MARSZAZROWSKA N 34, (róg Złotej). 


magazynu. Wiica Marszałkowska M 75, 
wprost Zielonego Placu. 715 


Ha p [||] M An 


Blizko kolei Warsz.- Wied. są do sprzedania 


KARTOFLE 


z.gatunków sprowadzonych z Ameryki jakoto: 
Glazony niepodlegające zarazie, i 
Marmo kartofie duże, białe, po cenie rs. 1 
kop. 20 za korzee, oraz 
Dabery, bardzo mączyste, po rs. 1 kop. 50 
za korzee. 
Obstalunki przyjmują, się w handlu1781 


Sowińskiego i Szulca, 


IINAJTANIEJI_ 


dostać można €Qbwsa wyborowego isre- 
dnietga w każdej ilości _ 1327 


E. WOJEWÓDZKI & Comp. 


A> EA Mowe-otworzony 


cary Magazyn MEBLI 

~% nowych i używanych, 
w wielkim wyborze, sprzedaje takowe -dale- 
ko taniej niż osoby, które sprzedają niby to 
z powodu wyjazdu... Magazyn gwaran- 
tuje za kazdą sztukę, która wycnodzi z tegóż 


Fabryka Lolówni Pokojowych 
TOLETTA KRUCHTY, 


przy ulicy Warszałkowskiej pod X 
15, z nadchodzącym sezonem przygotowała 
Znaczny: zapas: 

Lodowni -pokojowych wszelkich rozmiarów 
Konserwatorów wszelkich wielkości; 
Rezżerwoarow. do wody do picia; 
Maszyu do robienia lodów; 
Pompek antałkowych; 
Maszynek do mycia butelek, wraz z rezer- 
woarem; Maszynek do butelkowania piwa, 
wina, ete., oraz aparatów tłocznych, do wy- 
szynku piwa, i takowe po cenaen przystę- 
pnych sprzedaje —W razie żądania cenniki 
wysyłają się gratis. 1701 

Z powodu wyjazdu są do 
sprzedania 


Meble 


Garnitury, Lustro, Szafy, 

za cenę nizką.—Ul. Mar- 

mieszkania 6, 1 1 piętro. od 
1654 


mało używane, 2 
Tualeta, Szeslong 
szałkowska M 19, 
godz, 11 do 4. 


Jest do sprzedania 


Kareta 


neyvan świeżo -odnowiona,za bardzo uiz- 


ką cenę, —wWidzieś ją można w fabryce po-. 


wozów Filipa Loreca, Leszno M 24. - 1782 


F - 
F C R gt sły Wake Szy Ę A A R R ;Ę Z ZĘ y 
ma Kg] $ b 


z 
J ETR A ię 
AR ER aa JARKA ME: N 
4. 


4 Wszystkim doda | 


WODY KOLOŃSKIEJ 


poleca się znaną od dawna zeswej dobroc ih 


(Wiedeńska Wodę Cesarską) 


Więner-Kaiger-Wagger. || 


j która od rozmaitych zagranicznych i p 
4 krajowych wód kolońskich szczególnie jĄ 
się odznacza: przyjemnym, orzeźwiają- ý 
kj cymi trwałym zapachem, przypomina- 
ba jącym rozkoszną woń świeżych kwia- 
| tow. Użyta w małej ilości do kąpieli, 
lub do wody do eodziennego mycia, a 
także jako wcieranie, wpływa zbawien- pd 
nie na orzeźwienie całego organizmu. Ej 
W Cena za flaszkę kop: 75, za flaszkę po- 
j dwójną rs. 1 kop. 50. 
3  Handlującym odstępuje się rabat fa- 
bryczny. Sprzedaż głowna w War- 
szawie, w Perfamerji Aleksan- HH 
dra Kocha, ulica Krakowskie-Przed- 
mieście M 83, oraz we wszystkich zna- 
ezniejszych perfumerjach. —656— 


>) Ma HS Mebli | 
marży 


zaopatrzony w znaczny zapas Mebli krajo 

wych i zagranicznych, wysłanych i pokrytych, 

Lustra rozmaitego rodzaju po cenach nizkieh, | 
1655 


na spłatę miesięczną 
AE: Na 


Pour Fur de jc] 


NOWY 


"PUDER ŁABĘDZI. 


Wyrób specjalnie berliński, Mo 
ża pujący w niczem eo do dobroci najle- 
f pszym pudrom franeuzkim i angielskim, 
w cenie zaś o połowę jest tańszy, Zale- 
| ty tego pudru są: że niewidzialnie przy- 
y staje do „skory; nadając twarzy pożą- 
daną świeżość 1 młodość i i dla tych po- p 
ge wodów przeważnie używany jest przez $ 
amy wyzszego towarzystwa, . oraz. 
świata teatralnego. pa za spore pu- | 
$ dełko tylko 30 kop., za większe podwój- 
| ne 50 kop., a za pudełko duże z pusz- 
kiem rs. 1. Handlującym ustępuje się By 
rabat fabryczny —Sprzedaż hurtowa i$ 
; defina w Perfumerji Aleksan- 
dra Kocha, ulica Krakowskie-Przed- 
mieście M 83. Soria: 
E TE E 


RPAN 


[7 


Doróżka, nowa i Sys end na parę i REL 
i 780 


go konia—Ulica Śliska M 13. 

rę j 
u) say OCTOWY: 

| Ai | lu U 

" W- ogrodzie Franciszka Wilmana, przy 
ulicy- Wroniej M 1172 dostać  możua wyboj 
rowych jabłoni i grusz 1, 2 3, 4 letnich, s 
Moreli, Brzoskwiń, Agrestów, Porzeczek . Mas 
lin i rozmaitych krzewów klombowych. 


Ghórzyści i Ghórzystki 3 


z odpowiednią kwalifikacją, potrzebni s 
śwleżo organizującej się operetki dla W 
szawy; zgłaszać się należy do A. Sonnen* 
felda, dyrektora orkiestry, przy ulicy Smole 

nej » 17, A piętro, pomiędzy 3a 5 po. polude 


i 


Do sprzedania 


OGIER 


> gniady, lat 5; zdatny do 
wierzchu i zaprzęgi—Wiadomość w Hoteli 
Niemieckim, u Szwajcara. 1799 | 


„Wyjeżdźi ujący żołnierz uwolniony do wą 
misji sprzedaje 


ŚRED NAZI 


oraz różua naczynia stajenne za rs, zi 
Wiadomość ulica Nowa Wieś M 3. 1824 à 
—— eeen m w W A e me m A a z w wh 


Do sprzedania 


DWIE SZĄFY, 


orzechowa, rozbierane, za birdzo przystępny. 
cenę. — Ulica S więtojerska NM 12 litera A, 
wi wiadomość u u stróża. 18021 4 


Rs. 1,500. 


Potrzebną jest pożyczka na rok jeden -| 
Gwarancja hypoteczna najpawniejsza.— Mm | 
teresanci raczą łaskawie. oferty zostawiać | 
w Kantorze Kurjera pod lit. M. F. 1139 


+ 


kaszle, chrypki długoletnie, winny używać 


242 


skórne. 


Eau de Lys de Lohse wydelikatnia i upiększa 
płeć, ochraniają od ostrości powietrza i od wszelkich 


wpływów zewnętrznych. 
~ Eau de Lys 
młodość cery do późnego wieku. 


-  Crustaw Lohse W 


pejskiej, (Edelweis). 


Cena za flaszkę rs. 1 kop. 50, za 2 flaszki pojedyń- 
cze lub 1 podwójną rs. 2 kop. 70, z przesyłką pocztą 


kop. 50 diożej. 


CHOROBY * PIERSIOWE. 


Wszystkie osoby cierpiące na choroby piersiowe lub płucne jako to katary, 


SYROPU Z NADFOSFORANU WAPNA 


PP. GRIMAUTILT 85 Comp. i 

Środek ten przepisywany od wielu lat przez lekarzy całego świata, okazał się p 

w skutkach zawsze cudownym. Pod jego działaniem ustaje -kaszel Rajuporezy wszy, 
potnienie nocne i stan febryczny. Pożywienie chorego staje się coraz regularniejszem 
a wyzdrowienie następuje nadzwyczajnie prędko. 
* . JFymagać należy podpisu Grimault & Comp., oraz stempla Rządu Francuzkiego. 


- K. EJZENBERGA, 


Senatorska X 9, w przechodnim domu Roezlera, w podwórzu, 
? ma zaszczyt polecić: 


„Słynna specjalność przeciwko opaleniu 1 piegom. 
Woda liljowa Lohsego, aprobowana przez rady 
lekarskie w Bawarii Austro-Węgrzech i zalecana 
przez wielu innych znakomitości doktorskieh. 

Eau de Lys de Lohse niszczy piegi, czerwone 
i żółte plamy, oraz wszelkie dolegliwości i cierpienia 


e Lohse zachowuje świeżość i 


- Perfumer i dostawca nadworny J. O. M. Cesarzowej j 
Niemieckiej, wynalazca niezrównanych perfum konwa-! 
ljowych. Królowej Nocy, Heliotrope blanc i Szaroty al- 


aptekach. 


Przy kupnie zwracać należy uwa, gę napowyższą firmę. 


SPRZEDAŻ GŁÓWNA W WARSZAWIE 


zę 


Nauła i wychowanie, 


Szwajcarki, w wieku lat 17—25, (dwie 
katoliczki), zaraz do nmieszczenia. Obecnie 
znajdują się w Szwajcarii. piia, wiado- 
mość Koali W-ny Skobliński, w Poznaniu, 
Strzelecka X 28. | 326—r 
Angielki, z chlubnemi rekomendaejami, 
JAR muzykalne, mówiące płynnie 
językiem francuzkim, niemieckim i włoskim, 
oraz 3 Bony niemki systemu „Ireblą”, 8 
zaraz do umieszczenia. Wiadomość udzieli 
'W-ny Skobliński, Poznań, Strzelecka M 28. 
soba z patentem, poszukuje lekcji w ję- 
(yu francuzkim, niemieekim ji polskim. 
Wiadomość na Tamce M 29, na 1-szem pię- 
trze na prawo, zasiać można od 3 do 5 po 
otudniu. 5 3294 
ona niemka potrzebną jest, znająca kra- 
Driecczyzm. Ulica Wołyńska % 11, od 12 
0.8, po południu. 3334 


Pesady i prace. 


anny uzdolnione do staników. potrzebne 

są do pracowni J. Golfarth. Wielka M 16, 
mieszkania M 10. 3239 

czni dwóch potrzeba do Cukierni S, Tro- 
Jjanowskiego. Ulica Mazowiecka M 1. _3225 
WIAROWÓRIEG O: im epa riep 
panny uzdolnione do staników, potrzebne 
p: do. pracowni Włodarskiej. Elektoralna 

37, 1-sze piętro. 3170 

anny podręczne i Uczennice potrzebne są 
Pu Fabryki Kwiatów Marji Olędzkiej uli- 
ca Niecała M 1. 3193 

anna zdolna, potrzebna do wykończania 

pończoch i dziewczynka do nauki. Nowy- 
Świat 8 47, u Szymanowskiej, 3042 


l ATETZSANDRA. ZOC, 


ulica KRAKOWSKIE-PRZEDMIEŚCIE X 83. 


532-r 
a al 


Pon Sukień Szenk. Chmielna 18, m. 13. 


soba młoda, z dobrą rekomendacją, bę- 

dąc w sklepie galanteryjno-dystryvucyj- 
nym, perfumerji, poszukuje miejsca również 
do-takiego. Wiadomość: Alea Jerozolimska 
M 34, mieszkania 15. 2944 


Janny potrzebne są zaraz do krawiecezy- 
zny damskiej Ulica Dzisa M 44, w oficy- 
nie lewej, na 


piętrze, u H. Łukasiewicz. 


ucharka zupełnie uzdolniona i po- 

siądająca Świadectwa, poszukiwaną jest 
od kwartału, na korzystnych warunkach. 
Marszałkowska M 26, mieszk. 22 3295 


anny potrzebne są, do krawiecczyzny. 
Śliska M 10, mieszk. 16. 18 E 
anna potrzebna jest, do krawiecczyzny, 
poaręczna. Trębacka M 14, m. 812. 3312 


panny potrzebne są zaraz zdatne i podrę- 
„czne do krawiecczyzny. Ulica Pawia X 7, 
mieszkania 12. 3328 
panny potrzeba podręcznej do bielizny. 
|| Dobra 13, mieszk. 2, na parterze. 329: 


anny potrzebne są, zdatne do sukień. Kra- 
kowskie-Przedmieście M 10, m. 7. 334—r 


anna potrzebną jest zdolna do krawiec- 
czyzny, Ulica Zgoda M 1 bez litery, 2 pię= 
tro, mieszkania Ne 36, stróż wskaże. 3290 


GZ młoda, znająca język polski, ruski, 
niemiecki, życzy sobie przyjąć miejsce do 
sklepu lub do magazynu do sprzedawania, 
można się widzieć od 10 do 11 godziny. Róg 
Marszałkowskiej i Chmielnej % 32, m. 14. 


l Panien potrzeba jest zaraz, uzdatnio- 


nych do krawiecczyzny, do pracowni K. 
akomaskiej. Marszałkowska M 45. 3278 


anmy podręczne potrzebne są, do praco- 


MAGAZYN BŁAWATNY 


dmunda Mako 


wskiego, 


przy Placu Teatralnym, 


RUA 


orzymął pierwsze transporty 


[OGÓLNA WYPRZEDAŻU| 
Garderoby męzkiej 1 dziecinnej 
W MAGAZYNIE 


YIRNICKIEGO, 


Bługa Nr 25 


IA 
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dziedziczne do sprzedania, 
położone przy targu Witkowskiego (Newym-Grzybowie) i graniczące ze stacją towarową 
: drogi żelaznej Warszawsko-Wiedeńskiej i Bydgoskiej, a mianowicie 


1-szy zawiera łokci kwadr. 3,622, z frontem od targu łokci 46.-—Cena rs. 9,000. 
2-gi łokei kwadrat. 3,413, z frontem od targu łokci 57, i od ulicy Wroniej łokci 57, 


Cena rs. 10,500. 
3-ci lokci 


kwadr. 2,876, z frontem od ulicy Wroniej łokci 46,—Oena rs. 6,000. 


„4-ty łokci kwadr. 3,223, z frontem od targu i ulicy Wzroniej łokci 64t, a od ulicy 


Siennej łokci _ 54.—QOena rs. 15,000. 


5-ty łokci kwadr. 2,400, z frontem od uliey Siennej łokci 371/;,—Cena rs. 7.500. 
6-ty łokci kwadr. 3,720, z frontem od ulicy Siennej łokei 54, a od ulicy Przyekopo- 


wej łokci 64!/,.—Oona rs. 15,000. i 


T-my łokei kwadr. 7,960, z frontem od ulicy Wroniej łokci 52, a od ulicy Przyoko- 


powój łokci 50.—Cena rs. 18,000. 


8-my łokci kwadr, 8,048, z frontem od ulicy Przyckopowej łokci 55 i od ułiey Wro- 
niej łokci 52; na placu tym jest dom drewniany parterowy.—Cena rs. 18,000.. 
9-ty łokci kwadr. 3,068, z frontem od ulicy Pańskiej łokci 57, a od Przyckopowej 


łokci 60:—Cena rs. 9,000. 
10-ty łokci kwadr. 


2,260, z frontem od ulicy Pańskiej łokci 371/ą.—0ena rs. 7,500. 


Ceny powyższe są ostateczne. Całkowita należność przy podpisaniu kontraktu wy» 
magalna.—Wiadomość przy ulicy Złotej w domu % 6, mieszkania X 7, codziemiie z wyłą- 
czeniem Świąt i niedziel od godziny 4 do 6 po południu. 


ajster mułarski, młody, energiczn 

jznający swój fach dokładnie, noszttkuje 
miejsca podmajstrzego przy większej budo- 
wli, tenże wziąłby roboty murarskie w a- 
kord. Łaskawe oferty pod lit P. S. T, w Re- 
dukcji Kurjera Warszawskiego, 3291 

konom od 1-go Kwietnia poszukuje obo- 
SUwiązku. Bednarska % 3, m. 12, 328. 


anna kompletnie uzdolniona do strojów, 

potrzebną jest do magazynu istniejącego 
na prowincji. Wiadomość ulica Bielańska 
M 12. u W=nych Skoraczyńskich, 3276 


R ządca gospodarczy, posiadający chlubne 
swiadectwa, energiczny i pilny, może się 
także odwcłać na rekomendacje wiarogo- 
dnych osób, poszukuje odpowiednie miejsce 
w Królestwie lub w Cesarstwie, zaraz lub 
od $-go Jana. Wiad. Złota M8, m. 1. 3287 


Pokojówka cudzoziemka potrzebna jest. 
Wiadomość u rządcy domu M 36, Krakow- 
skie-Przedmieście. 3274 
Rządca kawaler, do zarządu majątkiem 
ziemskim w Królestwie lub Cesarstwie. 
Oterty składae pad lit. A. B w kantorze 
Kurjera Warszawskiego. 3278 
anna potrzebna jest kompletnie uzdolnio= 
ña do kroju sukień, na wyjazd do maga“ 
zynu w Cesarstwie. O warunkach dowiedzieć 
się można Rymarska 3 1, m. 2 3271 
A" <LĘLLĆoSoooooEo<LL=LLDJQoLLL4 
anny potrzebne zaraz, kompletnie uzdol- 
nione do robienia staników i spódnie, oraz 
podręczne i do nauki, do pracowni Chłuso= 
wiczowej, Aleja Jerozolimska M 23A. 3331 
mememe 
panna potrzebna do maszyny Zingera, do 
szycia Kołnierzyków. Piekarska 10, s» 11. 
00 EE ET OE m rę m PA. Mdr 


anny potrzebne są 
czne. Ulica Złota 


5, m. 20, 3329 


Wszelkie pośrednictwo osób trzecich zupełnid się wyłącza. 


do staników i podrę- 


—H16—R 


| arira Aoa potrzebny jest do Jeometry 
kiassy 2, w Lubelskie, z wykeztałeeniem 
Go najmniej 4 klasowem. Wiadomość Plac 
S-go Aleksandra X 8, oficyna lewa, drugie 
piętro, zastać można od godz, 5—7 wieczorem, 


ZO ODT LBA E ea OT 
rawiec potrzebny jest. Bliżsża wisdo- 
mość w Fabryce Judlina w Grochowie. 3313 


WE dy OI, 
| i potrzebne są zaraz, do Ezycia Sue 
kień. Nowolipie M 20, do p. Kowalewskiej). . 


i a a 
panny potrzebne są uzdolnione w krawiec- 
czyznie, do pracowni pod firmą Marji 
Gałkowskiej, Świętokrzyzka M 35. 3327 
M 


Kupno i sprzedaż, 


Qrarpetek, Pończoch bez szwu, trwałych, 
znaczny wybór w Magazynie Dzierżanow= 
skiej, Bielańska M 4. d34—r 

pa 
K siązek 30 lekarskich, dentystyeznyeh; 
[8 pozostawiono do sprzedania, równie: [u= 
wo skunksy i ubrania męzkie, zu nisk: 


È i 291 
nę. Karszałkowska 75, mieszk. 12. 


3219 

EO E L T 

ien rozmaite do sprzedania z jrzyczyny 
nagłego wyjazdu. Nowy-Świat 80, m. 12. 


EA O T AN EA 
Pora jest elegancki, jednokonny, 
j lekki powozik, mało używany, oraz wózók 
jednokonny na resorach. - do 10zwożonia toe 
warów. Oferty proszę składać do Roberta 
Ziegler, Długa Xe 29, 3165 


NE obiadowe są-to sprzedaniaw stołarza. 
Ulica Nowogrodzka M 16. 5288 


aszyna Singera kosztująca rs. 60, jest 

do sprzedania za rs. 40, z powodu wy- 
jazdu, zupełnie nowa. Wiadomość w Kiosku 
przy ulicy Karmeliekiej. - dad—r 


a 


błe mało u 
nowicie: garnitur rzeźbiony, ganitur fran- 
euzki, szafy do sukień, szafka do bielizny, 
klęcznik, biblioteczka, kredens, stół jadalny, 
regulator rzeźbiony, stolik damski, biurko, 
umywalka, szafki nocne, konsole składane 
do kart, toaletka, lustra, tremo, etażerka, 
zegar, szeslong, słupy z figurami, gzemsy do 
ranek. Wiadomość: plac $-go Aleksandra 
12, mieszkania 5. 3238 


e sprzedania: Kozeta, Szeslong skorza- 
ny, Fotel, Materace wlosiany, Łóżko. Kra- 
owskie-Przedinieście X 18, mieszkania M 2, 
w bramie. 2962 


e 


= BE 


nym atłasem kryty, piękny zegar, żyran- 
dol i słupki antique. Rymarska N 4, miesz- 
kania X 7, od godziny 11 do 2. 


o sprzedania Meble palisandrowe i orze- 
chowe, inne sprzęty domowe. Ulica Solna 
9, mieszk. 7, u Zagroba. ` 3040 


eble tanio do sprzedania, mało używane, 

dwa Garnitury, z tych jeden aksamitny, 
Szafa rozbierana, Biblioteczka, Szafka do 
bielizny, Biurko, dwa Stoliki do kart, Kre- 
dens rzeźbiony, dębowy 1 orzechowy, Stół ja- 
dalny, Szeslong, Foteli kilka, Krzesła czar- 
ne, atlasem kryte, Zegar QGzemsy do fira- 
nek.—Wiadomość: Szpitalna 2, mieszk. 6, 
1-6 piętro, z bramy na lewo, od godz. 10 
do 7 wieczór. 3155 


PES 


eble ozdobne buduarowe, do sprzedania 
i firanki. Hotel Paryzki 95, do 12 rano 
od 4 do 6 wieczorem. 3284 


tych jedwabnym adamaszkiem, składający 
gię: z 6 Krzeseł, 2 Foteli i Kanapy. Widzieć 
można od godziny 2 do 5, Krakowskie-Przed- 
mieście M 67, w Składzie Bielizny `K. Li- 
pińskiej, dawniej J. S: Pawlik. 3272 


| mało używane do sprzedania, gar- 
nitur brokatelą kryty, garnitur francuzki, 
Szafy rozbierane, Tremo petervsburskie, Biur- 
ko, Szatki do bielizny, Lustra, Stół jadalny, 
Szeslong, Kredens, Umywalka, Szafki nocne, 
Stolik z Samowarem, Firanki i Łóżko. Sien- 
na 3 15, w bramie na lewo. 3267 


o sprzedania: Zegar brązowy, Cartel, 
antyk, Makata, Medale i Numizmaty pol- 


Skie, 2 Minjatury. Księgarnia B. Balcewicza, 
Saski Plae XM 5, róg Królewskiej. 3322 


ortepian w bardzo dobrym stanie, jest 
do sprzedania, z powodu wyjazdu. Wspólna 
4, mieszkania 12. 3321 


iurko antyk jest do sprzedania. Ulica 
Hoża 8 14 lit. A, mieszk. M 14. 3296 
ortepian mogący posłużyć do nauki dzieci, 
"mający do zbycia raczą nadesłać oferty 
z podaniem adresu i ceny, na ulicę Warecką 
R 4, mieszk. XM: 6, pod lit. K. K, 3316 


sepii dwa do sprzedania, za przy- 


seca | 2 © (mami 


= 


stępną cenę. Nowo-Wspólna X 29, z. tyłu 

ościoła Św. Barbary, wejście przez cmentarz. 

o sprzedania Koczyk z fordeklem, mały 

i Wolant, używanie, tanio. Plac Saga Ale- 
3308 


ksandra M 7. 3 


Manio! Kredensy dębowe, duży i mniejszy 
z rzeżbą ozdobną, Krzesła i stół. .Ulica 
Chmielna 4 11, u Stolarza. 3299 


` Ho sprzedania: Kostjum zielony, nowy, 
elegancki, Suknia wieczorowa, Paltociki i 
suknie używane. Widzieć można od godz. 10 
do 1 po południu, przy ulicy Krywańskiej, 
dom Nipanicza X 4, mieszk. N 4. 3303 


IM do sprzedania grenadina czarna, 


jedwabna, broszowana, wraz z materją na 
ostjum, szal francuzki i wiele inuych rze- 
ezy. Wiadomość: ulica Królewska M 41 m. 27, 
od 9 do 12 w południe i od 4 do 6 wieczór. 


la amatorów: Dzieło „Histoire de la Gra- 
vure 1880,* złożone do zbycia w Składzie 
materjałów piśmiennych W. Styfi, róg Marszał- 
kowskiej i Świętokrzyzkiej M 50. Cena rs. 10, 
ortepian za rs. 205, jest do sprzedania, 
f; T-miu okiawach, z metalowym blatem i 
szprejcami, w dobrym stanie. Stare Miasto 
X 8, mieszkania 6. 3: 
jortepian krotki, o 7-miu oktawach, z ca- 
Ka blatem, oraz Fis-Harmonia, są do 
sprzedania tanio. Wiadomość w Dystrybucji 
Miodowa X 3, do 1lrano i po 2 po południu. 


Mebli wyprzedaż, po cenach niepraktyko- 
i wanych, u Stolarza S. Piekarskiego, Be- 
dnarska M 18. j 3326 


orz a ww, 
J brać 1,200 celnych utworów i komple- 


ua Bacyk]opedja wielka Orgeibranda, do 
sprzedania. Wiadomość Zakład Fotografi- 
czny Twardziekieeoe, Niecała 12. 3325 


W Drukarni Kurje 


ane, de sprzedania, mia- ' 


o sprzedania: czarny garniturek, czar- ć 


Hoa amerykańska, Wheelera, zars. | (lklep -do sprzedania, w każdym czasie, 
i 


25, Krzywe Koło % 6, mieszkania M 3, u 
Rukscińskiego. 3207 
iż? używane z powodu wyjazdu bar- 
| dzo tanio do sprzedania, w Hotelu Lip- 
skim, “w kantorze wynajmu powozów. 3252 


brtepian palisandrowy, o 7 oktawach, 
5 szpejc, z silnym i przyjemnym tonem, do 
sprzedania za rs. 280, w kancelarji Przemie- 
nienia Pańskiego, ulica Miodowa M 5. 2991 


KE mahoniowy, -o 6 oktawach, do 
sprzedania. Mokotowska X 13, m. 6. 227-r 


(ortepian w zupełnie dobrym stanie, cie- 
E mny, do sprzedania za rs. 65, z powodu 
braku miejsca. Stare miasto 38, m.9. 2902 


jortepian ciemny, o pół 7-ej oktawy, świe- 
żo wyrestaurowany, jest do sprzedania, za 
przystępną cenę. Ulica Bugaj M 4, m.5. 3095 


rzewka fruktowe szczepione, w dobryw 
gatunku czereśnie, do sprzedania za cenę 
przystępną, za rogatkami Wolskiemi na Czy- 


stem M 4, u Matuszewskiej. 3115 


Quknia koloru sliwkowego (prune), zupełnie 
nowa, Strojna i zrobiona modnie, do sprze- 
dania, za batdzo przystępną cenę. Wiado- 
mość w Kiosku: róg Nowego Światu i Alei 
Jerozolimskiej, 320 

eble bardzo mało używane do sprzeda- 

nia: garnitur francuzki, garnitur orzecho- 
wy, szaty rozbierane, szafki do bielizny, tre- 
ma. lnstra, biurko, szeslong, gzemsy do fira- 
nek, kredens, stół jadalny, 2 stoliki do kart. 
Ulica Chmielna'X 52, lokalu X: 8, stróż wskaże. 


o sprzedania: 5 stolików marmurowych 
2 gabilotki, piec do pasztecików, Gzems 


Maca pończosznicza do sprzedania. Ul 
Bednarska M 12, stróz wskaże. 280 


alto aksamitne, długie, do sprzedania. 


Nowy-Świat M 44, 1-6 piętro, m. 17. 3075 


pe sprzedania: szafa: za szkłem, kanapka: 


i 6 krzeseł mahoniowych, brązowym aksa- 
mitem krytych, Bracka 12, m 1. 3062 


lortepian o pół siódmej oktawy w dobrym 
stanie, za przystępną cenę jest do sprze- 
i 21. na 1 piętrze, m. 1. 


= 


dania, Kiektoralna X 


oaza niwelacyjny nowy, łańcuch i 


inne narzędzia Inżynierskie bardzo tanio do 
sprzedania. Chmielna X 46 mieszkania X 6, 
od godziny 2 do 7. 2978 


eble bardzo mało używane do sprzeda- 
nia: garnitur franeuzki, garnitur orzecho- 
wy, szafy rozbierane, szafki do bielizny, tre- 
ma, lustra, biurko, szeslong, gzemsy do fira- 
nek, kredens, stół jadalny, stolik do samo- 
wara, konsolki składane do kart i szafeczki 
nocne. Róg Marszałkowskiej M 26 i od Chmlel- 
nej 827, naprzeciw bramy, 1 piętro, m. X 30 


EE 


Interesa handl. i majątk, 


agle, z powodu śmierci właścicielki, są do 
sprzedania. Krak.-Przedmieście Nr 16. 169 


1 
klep Wiktuałów, od lat kilku egzystu- 
jący, wraz z mieszkaniem, do odstąpienia, 
z powodu zmiany interesu. Sienna X 4, róg 
wielkiej. 3002 
iekarnia, Sklep i mieszkanie, z powodu 
wyjazdu od 1-go Kwietnia do odstąpienia. 
Wiadomość róg Ciepłej i Ceglanej X 3, 
stróż wskaże, 3168 
s. 6,000 polyzona zaraz, na majątek 
ziemski, w bliskości Warszawy położony, 
na którym jest tylko długu rs. 5,000. Wia- 
domość u p. Maciejewskiego Notarjusza, ul. 
Miodowa 7, bez pośrednictwa. 3228 
klep Wiktuałów do sprzedania. — Ulica 
Mostowa X% 10. 3142 
Jxlep wiktuałów z dystrybucją, dobrze pro- 
centujący, do sprzedania. Krucza M 11. 1921 


eż 


mI 


joris Wiktuałów, wraz z Kawiarnią, 


z powodu pozostałej jednej osoby wieko- 
wej, jest do sprzedania, przy ulicy Taras i 
Bugaj zwanej, wprost koszar kozaekich, 
gwardyjskich i komory wodnej. 3078 


kiep Dystrybucyjny do sprzedania, lub do | 


zamiany na inny. Wiadomość Miodowa 
M 12, w Dystrybucji. 3072 


leczarnia jest do sprzedania, w Alejach 
A pod X 34 domu. 3071 


jjagle dwa są do sprzedania zaraz, wraz 
z dobrem mieszkaniem. Ul. Przejazd M 13. 


NE dwa do sprzedania, w dobrym sta- 


nie. Ulica Żabia N 5. 3332 


olwark potrzebny jest, w dobrym stanie, 
kej wielkości, : Ktoby miał takowy, 
uprasza się o pozostawienie adresu w Kan- 
torze Kurjera Warsz. pod lit. B. Z., 3320 
klep wiktuałów jest do sprzedania, za 
bardzo przystępną cenę, z powodu pilnego 
wyjazdu. Ulica Nowegrodzka X 20A. 3330 
s. 4,000 do ulokowania, na majątek w gu- 
ibernji Warszawskiej. Nowolipie 32, m. 5. 
$klep wiktuałów, z pokojem i kuchnią, jest 
i$do odstanienia. Solna M 1. 3305 


ra Warszawskiego. — Plac Teatralny Nr 473c (nowy 5). . 
Redaktor Wacław Szymanowski 


"Terespolskiej Mrozy, jest 


(2 a 4-ta, Wiejska M 12, m. 13. 


Ñz oknem wystawowem i wraz z mieszka- 
niem, przy ulicy Onłodnej X 6 nowy. 3324 

klep o 2-ch wejściash, dla braku czasu 

do odstąpienia, mieszczący się przy głó- 
wnym wchodzie Hotelu Brfihlowskiego, wraz 
z eleganekiem urządzeniem, towarem, lub 
bez takowego. Sklep rzeczony jest nader od- 
powiednim na Owocarnię. Komorne tanie, 


„gdyż tylko rs, 300 rocznie. Karjera dla oso- 


y_ pojedyńczej. 


Wiadomość na miejscu 
w Kantorze pism. 3307 


ME do sprzedania zupełnie nowe. Nowy= 


Świat M 55, Tamże wiadomość o sklepie 
w dobrym punkcie, 
liiep "Wixtuałów i Maszyna do szycia 
Wheelera i Wilsona, do sprzedania. No- 
wogrodzka Mt 7. 3269 
Js. 600 potrzeba jest na 6 miesięcy. z 
tęwarancją hypoteezną. Oferty proszę skła- 
dać w Redakcji pod lit. K. K. 3281 
å 5,006 do 15,000 rs. potrzeba na 


31—r 


szawie. Wiadomość przy ulicy Leszno pod 
M 22, mieszkania M 4, od godziny. 10 rano 
i od 2 do 4 po południu. 3280. ,- 
Gs w bardzo dobrym stanie, 
Ñz letniem mieszkaniem, przy stacji kolei 
o sprzedania za 
przystępną cenę. Jan Witowski. 3286 


Sz Wiktuałów od lat -20 egzystujący, 
z powodu słabości jest do sprzedania. Wia- 
domość Piwna X 3, w Restauracji. 3292 


jz z ogrodem i nowemi oficynami ma- 
rowanemi, do sprzedania z wolnej ręki, 
za przystępną cenę ina dogodnych warunkach; 
także i Szała mahoniowa duża, famiiijna. 
Chłodna M 34, u Właściciela. 2913 


klep wiktuałów do ana. z powodu 
CARE GAYA CO 
Do. drewniany piętrowy i oficyna do 


sprzedania na Nowej Pradze, PSEYROSZAK | 


cy. netto 10%, na dogodnych warunkae 
Wiadomość: Wielka % 13, mieszkania 67, 
u p. Szczefanowicza. 2971 


om w handlowej części miasta, w poło- 
wie murowany i drewniany, do sprzeda 
nia bez pośrednictwa. Bliższe objaśnienia po- 
wziąć można przy ul. Złotej X 18, m. 16. 2668 


NE dystrybueyjno-galanteryjny, materja- 
ły piśmienne, woda sodowa, jest zaraz do 
sęrzedania, za przystępną cenę, Wiadomość: 
Świętośryzka 13, wprost Włodzimierskiej. 321 
laczarnia do sprzedania, przy ulicy Fur- 
mańskiej Xe 2. 3183 


= 


Lokale. 


o wynajęcia od, 1-go Lipca, w domu 
3 12 ulica Nowy-Świat, , Lokal frontowy 
parterowy, mogący być zamieniony na ob- 
szerny magazyn, lub 2 Sklepy, 8 pokoi, 2 
kuehnie, w ogrodzie, wraz z tymże ogrodem 


i różne lokale 11, 6 i 5 pokoi. 2988 
okal na fabrykę, warsztaty i składy do 
|lnajęcia od 1 Lipea r. b., przy ulicy Chło- 

dnej M 10, wprost Kościoła. Wiadomość 

u Gospodarza. „ 5581 


Poe dwa, z przedpokojem, kuchnią 
obszerną i piwnicą, do najęcia od 1 Kwie- 
tnia. Cena za kwartał re. 40, mogą być wy- 
płaty miesięczne. Ul. Marszałkowska i 27a, 
(na regu Hożej) mieszk. Xe 16, stróż wskaże. 


pomieszczenie w osobnym pokoju, po- 
| trzebne od 1-go Kwietnia r. b., przy fa- 
milji inteligentnej, dla osoby umysłowo cho- 
rej, ale spokojnej, z całodziennem utrzyma- 
niem, dla chorej i jej służącej, warunkiem 
jest ogród przy domu. Wiadomość KEY 
33—r 

o wynajęcia od Wielkiej Nocy, prz 
Boca % 30, wprost Instytutu Mu 
zycznego, na parterze od frontu, 3 pokoje, 


przedpokój i kuchnia, z dwoma wchodami. 
pokój jeden kawalerski, z osobnem wej- 
ciem, przy ulicy Orlej X 4, jest do na- 
jęcia od l-go Kwietnia za rs. 8 miesięcznie. 
stróż miejscowy wskaże. 3275 
lub 2 duże pokoje z kuchnią, do od- 
Anajęcia na jeden kwartał do 1-go Lipca, 
z meblami lub bez. Hotel Paryzki X: 95. od 
12 rano lub od 4 do 6 wieczorem. „3285 


bora wraz z mieszkaniem, w dobrym pun- 
kcie potrzebna jest od Ś-go Jana. Wiado- 
mość w mleczarni przy ulicy Chmielnej 25. 


okój duży, porządnie umeblowany, do wy- 
najęcia od l-go Kwietnia r. b. Marszał- 
kowska M 37, mieszkania 7. 28—r 


okój ładnie umeblowany, z wejściem oso- 
bnem. Nowy-Świat M 7, mieszk. 36. 2956 
okój przy familji jest do odstąpienia. 
Wiadomość: ulica Niecała X: 10, m. M 11. 
okój z przedpokojem, z osobnem wejściem, 


| do wynajęcia: (za rs. 10 miesięcznie). 
Alen Jerozolimska X 26, stróż wskaże. 3304 


„-Sekretarz Redakcji Tadeusz Czapelski. -Wydawca Gustaw Gebethner " 3 


‘bli 300 rocznie, od 1 Kwietnia. — Ulica Ele- | 


NN, 
OE stałe oraz i letnie, do najęcia, 


J|osBoxeno Tgisypow.-= Bapmara $ (21) Mapra 1882 T. 


Pore kawalerski, jest natychmiast de wy. 
najęcia. Plac teatralny M 7, mieszk. X 20, 
Cena rs. 16 miesięcznie. 385 


| ne potrzebuje z 4 lub5-u pokoi, z ad~ 
dzielnym pokoikiem dla kawalera, w uli- ` 
cach eyrkułu Jerozolimskiego, Nowoświet- 
skiego. Refiektanci złożą swoje Adresy w Re- 
dakcji, pod lit. Z. J. "3309 


— ZO OO EE R 
okoi 5, z pokoikiem dla sług, kuchnią, 
śpiżarką, wygódką, zlewem i wodociągiem, 

oraz 2 piwnicami, na 2 piętrze wprost pa~ 

łacu komory pod X 42/1540, przy ulicy Ohmie|- 

nej do najęcia od 1.Lipea 1882 r. 3315. * 

griep z pokvikiem do wynajęcia w każdym. 
czasie, za rubli 340 rocznie: trzy pokoje | 

z przedpokojem i kuchnią, ze zlewem i wo- 

otiągiem, na 1-m piętrze, w oficynie, za rum 


ktoralna X 28, — Tamże lokale od 1 lipca, * 
składające się z 8-ch pokoi z przedpokojami,. 
kuchniami, wygódkami, na dole; na. 1, Żi3 

iętrze, w nówowystawionej oficynie. . 3323. 


pierwsze numera hypoteki domów w Ware. 1% ieszkanie samo w sobie, składające. się 


Miz trzech pokoi, kuchni, Śpiżarki i góry, | 
oraz ze zlewem i wodociągiem, jest do wyna- 
jęcia, z powodu nieprzewidzianych okoliczno=. 
ści, w oficynie na dole, przy ulicy Bednar- - 
skiej M 16, ia dariość. w, składzie lamp | 
Rudzińskiego, obok kościoła Ś-tej Anny przy. 
Krakowskiem-Przedmieściu. 2951 
r zz z z w, | 
pe dorożkarzy stajnie i wozownie, ną | 
2 lub 3,dorożki, z mieszkaniem, do wyna= 
Jęcia od 1 Kwietnia. Plac Witkowskiego M 12, 


ARS 0 FOOD 
potrzebny jest Lokal na zakład litografie — 
czny, od 1 Lipca, złożowy z 6 iub 8 pokoi, 
oraz mieszkanie w tymże dómu: 4 pokoje, 
przedpokój i kuchnia. — B. Bukaty i S-ka, 
Świętojerska 12a. "8197 


ŘE ŘŘŮŘŮ 
(ERY jeden w którym kawiarnia od i-go | 
Kwietnia, a dwa od 1-go Lipca r. b. z miom | 
szkaniem, do najęcia pod X 1/1216B, przy | 
ulicy Marjańskiej. 3177 39 
pO CE | O AAAA 
Moe całe odświeżone: 3 Pokoje, 
kuchnia, spiżarka, piwnica i góra wspól- 
na, może być dodany ogród, rocznie rs. 320. 
Sosnowa JE 6. | 2732 


pod X% 101 za rogatką Mekotowską, skła- 
dające się z pokoi 3 oraz 1, z kuchniami, 
werendami i piwnicami, mogą być i stajnie. — 
Wiadomość na miejscu, lub. w Cukierni Pas 
gowskiego na Marszałkowskiej Nr 47. 2748 

aton z sypialnią umeblowany, do najęcia, 
azowieske, Md t £ 3037 a 


„Deniesienia rozmaite, 


nG Kufrów, Waliz i Toreb podrós. 
żnych Walerjana Breymeyera. Krakowskie 
Przedmieście 22, wprost ulicy hr Berga, 
przyjmuje wszelkiego rodzaju kufry do nae 
prawy i odnowienia, 98 


PEJA Raan AAE y PAORRRZ 
Poen Tow. Zach. Sztnk Pięknych w Kró- | 

lestwie Polskiem W. Piechowski, : Chmielna 
4 25, trzecia brama od uliey Marszałkow= 
skiej, zdejmuje portrety w różnych formach 
i posiada zbiory reprodukcyjne z obrazów, 
rzeźb, starożytności, portrety ludzi znakomi=" 
tych, notatki dla pp. artystów, ete. 2617 


z RC E 
(ET mogą być wydawane codziennie, | 

dwa lub trzy, przyrządzone smacznie I - 
zdrowo. Bliższa wiadomość na miejscu, w do= 
mu Jk 16, przy ul. Nowomiejskiej (vel Gołę- 
biej), mieszkania M 3. 3092 
PO me A nak AAA 

uknie przyjmują się do roboty tanie, po- 
Nata żurnali ADAK TAAA udzieją eli 
ekcyj kroju, oraz może być przyjętą osoba 
na mieszkanie, z całodziennem utrzymaniem. 
Nowomiejska (vel Gołębia), domu X 16, aru- 
gie piętro, mieszkania M 3. 3091 


Ww potrzebni są Ludzie z kaucją, 10 
do 15 r6., do sprzedaży częściowej, arty- 
kułu nowego, zysk dobry. Tamże Platery do 
wyprzedania, Plac Aleksandra M 2. 336 


p a AAC 

fleka świeżego i kwaśnego dostać można 
| w mleczarni na szklanki i poreje, od 1 Kwie- 
tnia w ogródku miejscowym. Chmielna 25n. 


jama młoda, wdowa, nieposzlakowanej 
MĘkonduity, jest do umieszczenia na ulicy 
Wspólnej 11. Wiadomość u stróża, 3336. 


jos ze świeżym pokarmem, bez długu. | 
Aleja Jerozolimska M 23, wiadomo 
3283 


Akuszerki M. S., są pokoje osobne 

i wspólne, dla osób przyjezdnych na ku- 
rację i potrzebujących gemoer, na bardzo 
dogodnych warunkach. Ul. Bracka N6. 2933 


edaljonik złoty, w kształcie książeczki, 
IMiwysadzony turkusikami, z trzema fotogra” 
fjami zgubiono. Sumienny znalazca zevhce 
odnieść takowy za nagrodą, do doktora, Na* 
lewki M 15, mieszkania M: 7, 2985 


ranscietę złotą, znaleziono 17 Marca, 
którą za Udowodnieniem odebrać można 
w Piekarni Karlsbadzkiej, Nowy-Świat 32. 
ies buldok, mieszaniec, z obróżką na szyi. 
i tabliczką 23% 1650, ‘zaginął? w dniu 18 
b. m. Łaskawy znalazca raczy odprowadzić 
na ulicę Freta X 35, mieszkania M 14, za. 
wynagrodzeniem. 282 


w Maglu. 


